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WALKI ULICZNE W HISZPANJI I Przewidywana jest 
• rezygnaCja Nowy gabinet przedstawił się Cortezom. prezydenta T'tADRYT, 15.10. - Z rwanie rządu 

hiszpańskiego z kościołem katolickim 
i zapowie ż wypędLcn i a zak nów oraz 
konfiskaty dóbr koś c elnych i kla sz tor
nych, wywolała w calym kraju w rażenie 
oszałamiające. Z miast prowincjonal
nych nadchod ą wiadomości o nowych 
aktach gwahu, napadach na koSc oły, 
klasztory, lokal e związków katolickich 
i redakcje dzienników. 

Skrajni republik.ni · nie są zadowo
leni z uchwalonych represyj wobe c du
chowieństwa btolickiego. Dzisejsza 
prasa republikańska domaga się wypę-' 
dzenia nietylko jezuitów, lecz ~szystkich 
zakonów z granic Hiszpa ji. Ząda poza 
lem poddania duchowieństwa katoli ckie
go ścisłej rej ~stracji, zak ~ tU noszenia 
szat duchownych na wzór Meksyku i za
stosowania surowych kar z' nauczanie 
religji. W tym samym duchu przema
wiają pisma socjalistyczne. 

N.tomiast prasa katolicka zachowuje 
lon powściągliwy, wskazuiąc na krzywdę 
wyrządzoną nictylko du c howieństwu, 
lecz i całemu krajowi. 

B. premjer ministrów Zamorra o
świadczył w WYWiadzie dziennikarskim, 
iż jakkolwiek jest potomkiem maran6w, 
jednakże należy do w erzących ~atoli
ków i jako taki nie mógł dać sankcji 
ostatnim uchwalom parla "en tu. 

Pr zydent Za'llorra przewiduje, że 
szał nienawi ;ci min e po pewnym czasie 
i stosunki ułożą się w sposób znośny. 
Konfiskata dóbr klasztornych i kościel
nych nie może być przeprowadzona 
szybko, lecz będzie ciągnęła się długie 
lata. Nalety mieć nadzieję, iż te kla
sztory, któl e c i ężką pracą z".biały nit 
swe istnienie b~dą o s zc ' ęd one. 

MADRYT, 15. 10. (tel. wł.) W Gra
nadzie wywią z aty się walki uliczne. So-

m. Warsz~wy. 
cjaliści i r 'oublikanie naoadli na mieJ
sc wy lokal Związku Katolickfego, który 
byl obleg "'y przez dwie godziny. Po-
licja dała salwę do tłumu, raniąc cięż- WARSZA W A, 15.10 (tel. wl.). Dzi-

I 
ko cztery osoby. siejszy "Kurjer" czerwony charakte-

ryzuje oplakany stan fmansowy maPA RY:l, 15.10. - Donoszą z Madry' gistratu warszaw kiego w sposób natu, że nowy gabinet AZ3ny przedsta»ił stępuj~cy: 
się Cortezom jPszcze w ciągu ubiegłej Nad sterem miotanego falami de-nocy. Pojawienie się ministrów nll sali presji gospodarczej statku nie panuje ob ad lostab powitane burzliwe mi 0- ani Rada miejska, ani magistrat. Wy-

I 
klaskami. razem tej bezsilności i niemocy byla MADRYT, 15. 10. (t~l. wu. No 'y rezygnacja prezesa Rady, a dl<i~ rezygabinet " iszpański m skład następują- gnacja komisji radzieckiej, powołanej 

I cy: premjer I minister wojny - Azara, dla uruchomienia teatrów. ministerst. o spraw zagranicznych - NajbLitszą (czekiwaną rezygnacjI) Lerroux, ' prawy weHnętrzne - Quiroga, mote zlotyć jut tylko sam prezydent marynarka - Gira lt, finanse - Prieto, Słomiń,ki lie sztabem swoich doradoświata - Dacurugo, roboty publiczne ców, głównie z p. Jankowskim, dyrek- Pebornox, praca- Caballero, komu- torem wydziału fin a nsowego. nikacja - Carios, orzemysł i handel- Ta rezygnacja jest kwest ją nieda-de Olver, i sprawiedliwość - de 10sRios. 1 lekiej przyszłości. ---------------------------------------------------------PRZED WYJAZDEM LAVALA Zachwiana pozycja gabinetu 
do Waszyngtonu. - Briininga. '-' 

PARYŻ . 13.10. ('['cI. wl) 
I're.njer Lnvt!. i.eg~ając sil) li prll

są francu.;ką przed oltj 'lzde m do Ame· 
ryki na konf~rencjtl " prez",delltem 
Hooverem, oŚwladuz,l'ł. te II' czasie r(l· 
kowllń btldl\ poruizone wszys tkie zn· 
gadnienia, dotyczące przywróu"nia za
ufania . 

Oświadczenie premjera FranCji w 
sposób dobitny ujawnia istotne inten
cje polityki francu ,kiej i prodtuje 
wszystkie Gensacyj ne kłamstwa i fdn
tazje, roz5iew>lne na temat konferen
cii waszyngtońskiej przez prop.gandfl 
niemi.cką na obu półkulach. 

Cbo,lzi o odbudowę zaufllnia, o at: 
mo~fer .. pokoju, w której wre3zcie do· 
szłaby do głosu twórcza praca. Nie 

I 
moie za~ chodl.ić o rewizię trak;t~tów, 
o 7.lIliany terytorjalne w Europie, któ 
re Jllu;ialyb,y wla~nie wzmóc niepokój, 
spotę"," Nać brak zaufania do porząd
ku europt"jskiegll. 

Opinj'L po[,ka, która IV ogniu pod
nlllchów woj ~nnych, plynąrych na 
lIa~z kraj zarówno z~ w ·chodu. jak i 
z zachodu, zawsze I przy każdej oka
zji p ldkreslała. ""'ą mocną wolę utrzy
mania pokoju na wschodzie Europy, 
mota tylko prt.ykh~nąć oświadczeniu 
premjera Franrjl i życlI,rć. by zna
lazł w prezydenCie I:'t8nÓw ZJedno· 
czonych gnrącego obrońc«: tej jedynej 
dziś prawd.\: - że tylho IV utrzyma
niu pokoju I odbudowie zaufania leży 
ocalenie stan·,LEuropy. 

"Deutsche Volkspartei" przechodzi 
do opozycji 

BERLI~, 15 pailziernika. ('reI. wł .• Dz. Ł. O). Na wczorajszem po-
siedzeniu Rpich:;tagu toczyla ~ię w dalszym ciągu dyskusja nad expo8e r~9-
wem. I\' dysku',ji zabierało glos kilku postów. Na trój byt uaogo! ospały. Pe
wne ożywienie Wilio II (\świadczenie przedstawiciela "Dentsche Volkspartei", 
iż niemie"ka part ja ludowa glosować będzie za votnm nieufności dla rządu Brl1eninga. 

" V"lk~llurtei" je replezentowan:l. w parlamencie Rzeszy przez 30 po
~tów. \\'obet: szczupłych sto nnkowo sit stronników gabinetn "Bruening • 'r. II" 
przejście trzydziestu poslów lio Ol)ozycii, przy wstrzymaniu ię pewnej liczby 
przedsta wicieli centrum, może decydują:o wpłynąć na nowy rząd. 
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Dwa procesy ·na tle Brześcia 

w Sądde Najwyż~zym. Wojna w Mandżurji. W ARSZA W A, 15. X. (TeL. własny). 
W sądzie Dajwytszym rozpatrywa

no dwa procegy polityczne. Pierwszy 
dotyczy działacza socjalistycznego, 
Jana Cbałullko-Kwapińskiego, który 
IV okresie Brześcia skazany został za 
dawne przemówitnia IV Zaglębiu Dą
brow-kiem na rok więzienia. 

Morderstwo kapitana japońSkiego "a· 
kll1llura, popełnione przrz armję chińską 
w Mongolji, wywołało wystllPlł;me zbroj
ne JaponJi w Mandźurji i burzę na Da
lekim Wschodzie, którl} naplóżuo stara 
się opanować "Liga Narodów. 

PA'T 

Sąd apelacyjny uniewinnił jednak 
calkowieie Kwapińskiego, nie dając 
wiary zeznaniom świadków, przewa~nie 
policjantów, którzy nie mogli slyszeć 
dokładnie tre ' ci mowy. Od tego wy
roku wiceprokurator sadu apelacyjne
go, załotył skargę kasacyjną do sądu 
naj\V.v~szego, zarzucając ądowi ape
lacyjnemu, ~e nie uZ8sarlnu w swo
ich motywach braku zaufania do ze
znań świadków. W obronie wy-tępu
ją adw.: Berenson i Ruciński. 

Sąd najwyższy zaLwierdzH wyrok 
ądu apelllcyjnego, uniewinniający 

Kwa pi il,kiego. 
Dru~im procesem jest sprawa o Zdjęcia przedstawia 11,11 •. japol1skiegorezolu('j~ rady miej~kiej Radomłll, poTakure Matsui (na lewo) oraz pptli:. S81- wziętą przech\'ko BrzeŚCIowi. Nazahau IJirata, obu wyż<zych oficerów ;szta-I jutrz ta rada mie,lska została rozwiąbu gtoneralnego, opr8zcz8j~C)ch lotnisko w 7.ana. Do odpowipdzlalno'ci karnej 'l'okio w drodze Jlll teren wJp .. dków wo- poch\ZOIęto H; radnych, z prezyden. j llu)ch pou Mudenem. ttjm i wiceprezydentem mia:!ta na 

czele. W sądzie pokoju skazano 
wszystkich na kary po 3, 2 i l mie· 
sięcy więzienia. W sądzie okręgowym 
kary te zamienion? na grzywny pie
nię~ne od 200 do 500 zl. Ugrupowa
nie radnych sklada się z 15 socjali
stów, l tyda i 1 czlonka Stronnictwa 
'arodowego adw. Gajawicz., W spra

wie tej wniesione sa, d wie skargi ka
sacyj De: jedna przez prokuratora i 
druga przez obrońcówl w osobaoh 
dziekana Nowodworskiego, adw. Dą
browskiego i Zdzitowieckiego z Ra· 
domia. 

Skład kompletu sądu najwytszego 
stanowilJ sędziowie: Wisznicki, Syro
miatnikow i Zaorski. Z 'ramienia pro
kuratury zasiadał p. Borowski. 

W wyniku rozprawy sąd najwyt
szy uchylił część wyroku Il-tJ in tan
cji i przekaaal sprawę do ponownego 
rozpatrzenia. 

III1U11U11UmmBIII/IlllDl 
Do nume ru niedzie'neeo dodajemy 

" KALEJDOSKOP" 
8 stron ilustracji. 
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Str. 2. ,DZIENNIK ŁODZKI" 16.X.81. 

Zatarg japońsko -amerykański. 
Oświadczenie japońskiego Min. Spraw Zagr. 

Groźne pomruki Dalekiego Wschodu. 
TOKIO, 15.10 (tel. wl.) Japoński mi-, 

ni ster spraw zagranic'znych w rozmowie 
z dziennikanami oświadczył, że Japonja 
nie może ustosunkować się źyczliwie do 
delegata St. Zjednoczonych w Lidze Na· 
rodów podczas obrad nad konfliktem 
japońsko-chińskim. Japonja uzna krok 
St. Zjednoczonych za wkraczanie w we· 
wnętrzne spraWY japońskie. Tylko w 
tym wypadku uąd japoński mógłby to
lerować obecnOść deleg!lta St. Zjedno
czonych w Lidz6, gdyby ten pozostał 
tam na stałe i brał udział we wszystkich 
posiedzeniach, dotyczących nietylko Da
lekiego W IlChodu. 

rerencji, której celem będzie zawarcie 
pokoju z rządem nankiilskim. Pierw.ze 
posiedzenie konferencji pokojowej wy
znaczone zostało na wtorek. 

Obiegajl) pogłoski, że rz4d 'narodowy 
zamierza przenitlść sw, siedzibę z Nan
kinu do lepiej chronionego pod wz&,lę
dem straŁe.-icznym miasta Loyand w 
prowincji Honan. 

GENEWA, 15.10 (PAT). Niezwlo~7.
nie po nadejściu odpowiedzi japońskiej 
Briaud Zwołał tajne posiedzenie z ndzia
łem delegatów Niemiec, Anglji, Hiszpanji 
i ItaJji. Rozpatrywano szczegółowo sy-

\nacj~. wynikajl}ca ze stsnowiaka J aponji 
i nie powzięto narazie tadnej ostatecz
nej decyzji. O gudz. lS-ej odbędzie się 
tajne posiedzenie Rady, która prawdo
podobnie postanowi nie zwracać uwagi 
na zastrzeżenia japońskie i zaprosić St. 
Zjednoczone do udziałn w obradach. 

BRUKSELA, UdO (PAT). Studenci 
chińscy protestujący przeciwko oknpa
cji Mandżurji manifestowali dziś dwu
krotnie przed ambasadl} japoń~kl}, wno
sz4c okrzyki: "NIech :tyj4 Cb.iDy" i .Precz 
z Japonj~". Poli~Ja rozproszyła mani
festantów, aresztując jednego z nich. 

Kolonja japońska w Nankinie czyni 
przygotowania do opnszczenia tego mill
sta. W stolicy Chin Centralnych pozo
.tanie jedynie konsul japoń~ki wraz z 
urz~dnikami . 

Kon.kurenci mennicy w Wieluniu 
O,dnaleziono falsyfikaty 500-złotowe 

na sumę 200.000. NOWY· JORK, ' 15. lO, Urząd do 
spraw zagraniclnych w Waszyngtonie 
otrzymał od konsnIa amerykańskiego z 
Charbina obszerne spra wozdllnie o sy
tuacji na Dalekim W~hodzie. 

Konsul komuniknje. że sprawozdania 
sztabu japoń ki .. go o prz .. biegu wypadków 
są nitlzgodne z prawdl}. a informacje 
rozsyłane przez Tukio bn:mil} tenden
cyjnie. 

LONDYN, 15.10. Według doniesień 
z Tokio wielkie wrażenie w tam~j~zych 
kołaeh wywołała WIadomość, Ż6 wbrew 
sprzeciwowi delegata japońskiego w Li· 
dze Narodów, który o~wladczyl, że Ja
ponja nie życzy sobie Interwencji obc6j 
w zatargu :t Chinami - Stany Zjedno
czone wysłały do Mandżurji swoich ob· 
serwatorów. 

WIELUŃ, 15.JO. (PAT) - Wzwil}z
ku z aresztowaniem na tutejszym tere· 
nie fałszerzy banknotów 500·złotowych 
wczorai po poł.udniu silny oddział policji 
otoczył domostwo Wle!-ucha. zamieszka
łego. we wsi G;.zyn pod Wieluniem. 
Domostwo WIelucha porldano gruntowo 
nej rewizji, w czasie któr~j na strychu 
domu mieszkalnego wykryto całkowite 
urzlłdzenia do fabrykacji falsJfika.tów. 

. Składały się one z kllknnastu kll oz, pa
pierów oraz f~rb. Zualeziono również 
gotowe falsyfikaty 500-zlotowe na ogól
nI} lumę pn:eszlo 200 tysięcy zl. Sledz· 
two, prowad~ono również przez urząd 
' ledczy w Łodzi, trzymane jest w ścis
łej tajemnicy. 

Konaul amerykański IV Uharbinie i 
jeden z wyższych nrzędników poselstwa Szczegóły wykrycia 
w Tokio wybrali się w podrót objazdo- fałszerzy. 
w~ w Mand:l.urji. 

W kolach japońskich krok ten uwa- KATOWICE, UdO. (tel. wl.) - Dnia 
żają za wyraz brakn zaofanla St. Zje- 3 bm. do ' urzędu pocztowego w Tarnow
dnoczonych do ofIcjalnego przed~tawie- skich GMach zgłosiła sil} kobieta, która 
nia wypadków w Mandżurji przez rz~d nadała przekaz pieniężny na óOO złot., 
japoński. wplacając gotówkę w jednym banknocie. 

LONDYN, 15.10. W dniu wczoraj- Po odejścin kobiety od okienka poczto
szym studenci chińscy urz,dzili demon· wego powstało podejrzenie, że banknot 
stracje antyjapońskie w Nankinie. Pod- jest sfałszowany i dlatego przekaz 
wpływem tych demonstracyj kolonja ja- wstrzymano, banknot za. wysłano do 
pońska postanowiła opu§cit Nankin. zbadania do mennicy państwowej w War-

LONDYN, lidO. W obliczu rozgry- szawie. Następnego dnia do sklepu kon
wajl)cych się w Mandtnrji wypadków fekcyjnego Kaczmarczyka w 'farno Gó
zarysowujl} się pierwsze konkretne usi- rach z&,lolila się klIentka i zakupiła 
lowania w kierunku zjednoczenia aię płaszcz. Cenę klipna zamierzała niściś 
Chin, celem przeciwstawienia się wspól- banknotem 500-z.łot!lwym, kupiec ;ednak, 
nemu wrogowi, Japonji. podejrzewaj~c, że banknot jest sfałszo-

uczyniła. • 
Powiadomiono o tem policjo:, która 

wszczęła natychmiast energiczne docbo
dzenie. W międzyczasie nadeszła z War
szawy wiadomość, że banknot 500-zto~. 
je~t falsyfl~attlm. • 

Wtsępne dochodzenie wykazało iden
tyczuo. ć osoby. która nadała przekaz w 
urzędzie pocztowym z o$obl} kupującl} 
płaszcz w składz,e Kaczmarczyka. Na 
podstawie ponfoego w.vwiadu ustalono, 
że kobietl) owI} je~t Władysława Wol
niczkowa. żona rzeżnika w Rybnej, po· 
wiat tarnogórski. 

Pnytrzymaru Wolniczkowie jlrzyzna
li -IN toku dochodzeń, że otn:ymali 8 
sztuk fałszywych banknotów od nieja· 
kiego Koja z Wieluuia Policja śl~dcza 
w Katowicach wyjechała do Wielnnia, 
gdzie przytrzymano Koja, b. funkcjonar
jusza policji w Łodzi, który był główną 
sprężynl} bandy fdszerzy, oraz dwóch 
braci Piotra i Stanisława Szańców, 0-

skarźoJ;ych o współdziałanie w fabryka. 
cji falsyfIkatów. Jak ustalilo śledztwo, 
cała fabryka banknotów miedcUa się w 
mieszkaniu Koja. 

W wyniku dochodzeń w dniu wczo
rajszym policja w Wielnnin odszukala 
rozebranI} pras~ litograflczn'ł, tudzież 
zakopane gotowe falsyfIkaty. Pozatem 
znaleziono dwa kamienie litografIczne, 
z których okazało si~, że fał.zerze 'pod
rabiali nietylko banknoty !\OO-zlotowe, 
ale również ba.nknoty dolarowe. 

Dalsze dochodzonia prowadzone bar
dzo energicznie wykażl} niebawem roz· 
miary afery fałszerskiej. 

Nr. 28 

Niemcy chcą wolności 
zbrojeń. 

BERLIN, 15.10. - Przemawiając na 
zebraniu St.hlhelmu w Halle były szef 
Reichswehry, gen. Heye domagał się 
przywrócenia w Niemczech powszechne
go obowi,!zku służby wojskowej. 

Byłoby zbrodnią mówić o wojnie 
i dlatego mówca nie pobrzękuje szablą, 
chce jednak mieć jlł przy boku na wy
padek potrzeby. 

Jeżeli Niemcy zdobędą się na od
wagę i otwartość proklamowpnia światu 
swojej woli co osiągnięcia gotowości 
zbrojnej, wów -zas znajdą może wię _ej 
chętnego posłuchu, niż się przypuszcza. 

Napad rabunkowy 
na probos t wo 

w powłćcie pszCzyńs kim . 
KATOWICE], 15. JO. (PAT). - Dnia 

14 b. m. około godz. ~ l·ej trzech za
maskowanych i uzbrojonych osobni
ków, po wywa~~niu głównej bramy, 
weszło do probostwa w Cwiklicach, 
powIatu pszczyńskiego. Po steroryzo
waniu proboszcza ks. VogŁa i t rzech 
domowników, zamknęli ich w piwni
cy, a następnie prz8szukali mieszka
uie, gdzie skradli większą ilość rze
czy wartościowych. Sprawcy w jed
nym z pokojów natrafili na kasę 
ogniotrwałą, a nie mogąc jej rozbić, 
sprowadzili ks. Vogta z piwnicy do 
mieszkania i pod groźbą zastrzelenia 
wymu-.1i1i od niego wydanie kluczy 
do kasy, z której następnie zrahowa

·li okolo 4.000 zł gotówką. Policja 
wszczęła energiczne POsz4kiwania za 
bandytami, 

Trzeci dzień procesu 
w Lubece 

LUBEKA, 15. lO. W trzecim dniu 
procesu zeznawał główny oskartony 
dr. Altstaedt. Na pytania stawiane 
mu przez biegłych profesorów uczelni 
niemieckich, oskarżony dawał wymi
jające odpowiedzi. bądź wcale nie od· 
powiadał. Prof. Halm (z uniwersyte
tu berlińskiego) zapytuje, dlaczego 
akurat w Lubece, bez uprzednich do
świadczeń wprowadzono preparat B. C. 
G. Dr. Alt taedt tłumaczy, te od r. 
1912 zajmuje się zwalczaniem gruźlicy 
u dzieci i polecił wprowadzić prepa
rat w Lubece, gdy t tu gruWca naj
obfItszy zbierała plan. W r. 1926 
zmarło 8 d!:ieci (na tysiąc) w latach 
19:}7, 1928 i 1929 tylko 6, co jest do
wodem skuteczności szczepionki. 

Dalszą część przewodu wypełnily 
pytania rzeczoznawców, na które glów
ny oskartony nie mógł dać wyczerpu
jących odpowiedzi. 

Znalazło to swój wyraz w zgodzie wany, poprosił klientkę o zapłacenie 
rz,dn kantońskiego na rozpoczęcie kon- pł.aszcza innemi pieuiędzmi , co też ona 

• • , - EUROPA UCIEKA OD DOLARA 
Napręzona sytuaCja w Gdansku. BERLIN, 15.10. - Nadeszłe tu w zlota w sztabach wartości 1.8 miljarda 

Z k db 
o r b ' b t Ok ' t h ciągu nocy wiadomości z tej i tamtej franków, w większej części równie t a az o ywanla \ze ran- l O . O ru ow por owyc , strony oceanu dobitn1e ilustrują przy- przeznaczonego db Francji. 

Starcia komunis tów z policJoąo ~ .. Pogotowie bierając,! na rozmiarach ucieczkę Euro- W obliczu tego gw~łtownego o.dpły-
. ° py od dolara. wu złota do Europy nte m 'że ntkogo 

technIczne przeładunku, w jed.nym dniu 13 bm. Federal Re- d:~iwić. f~la ~iewypłacalności Coraz to 
GDA "SK, H,. X. (pAT.). _ Sirajk taryfa płac ważua jut do dn. 15 b. m. serve Bank sp~~edał złota w sztab.ach ~,ększeJ . llośCI ba~k.6w ameryk. I tak, 

w porcie gdańskim nie został jeszcze za- wł~cznie. za sumę 40 mll)onów .dola~ów. Wlęk- )a.k. to JUŻ donosilIśmy, we wt~r~k za
:tfgnllny. Na podstawie wiadomości otrzy- W związku z tem senat zorganizo- szość tego zł?ta wyeks.~edJowana zo- wIesIło znów WYp?8ty 10 mnlelszych 
manych ze strony senatu, niemiecka pra- wał również samopomoc techniczną na stała okrętami do Fran~JI.. ban~ów . ameryk8~sklch, których ~~p0z.Y
sa gdańska usiłuje wykazać, że lirajk ten dzień jutrzejszy, celem zastąpienia W tym samym dniU za~l!,ę.ty do ty sIęga),! łlłCZne ) sumy 10 mllJonow 
zOItal ukończony, jeżeli się jednak zwaiy strajkujących robotników drzewnych. Che~bourga okręt~ .Berenll.arla I .Bre- dolarów. 
i:t wedłng dalszych wiadomości tejże pra- Jak się dowiaduje .Danziger Volk- men z ładunkamI uprzedniO wysłanego \ 
By obecnie pracuje tylko 269 robotmków stimme", seBat wydal zarządzenie, T I . P I k' b .' . , . I 

na ogóln~ ich liczbę ponad 1600 zatrud- według którego nietylko człorikowie O erancJa O S I WO ec mniejSZOscI. 
niOllych normalnie w tutejszym porcie, to samopomocy technicznej bior~ udział I 
nalllŻY stwierdzić, i:t o ukończeniu strajku w robotach przeładunkowych, lecz tak- BIAŁOGRÓD (PAT) "Vreme" oglo- niektóre mniejszoś c i narodowe, w pier
mowy być nie mote. Pneciwnie, agitacja te urzędnicy policji, zwolnieni spe- siło artykuł p. t. .Polska i mniejszości wszym rządzie zaś Niemcy i Ukraińcy. 
komunistyczna wzmogła Bię ostatnio do cjalnie na ten dziel'i ze swej 5lmby. narodowe", w którym omówiwszy cało- Następnie omawia pismo ro ę i znacze
tego stOpnilL, it polioja zmuszona była Wobec mno~ących się wypadków kształt zagadnienia mniejszościowego w nie międzynarodowych i stwierdza, że 
wydać zakaz odbywania zebrań robotni- wśród członków pomocy technicznej Polsce z widzenia polskiej ra cji stanu, znaczenie tych kongresów coraz bar
ków. portowych, zwolanych przez komn- podczas pracy w porcie, wypadki te stwierdza niezwykle tolera ncią polity- dziej słabnie, ponieważ kongresy te sta
nistów. trzymane są w tajemnicy a poszko- kęljaką prowadzi wobec swoich mniej- ły się jedynie środkiem propallandowym 

W zwi~zku z tem doszło dziś do dowanych, którzy po większej części szo ści rząd i społeczeń stwo polskie 0 - w ręku jednego tylko narodu, mianowi
starć z policjĄ, która rozpędzała tłnmy z braku fachowego doświadczenia, sa- raz wysoce nielojalne stanowisko, jakie cie Niemc6w, 
strajknj~cych. mi powodują te wypadki, odwieziono wobec rządu i narodu polskiego zaj~ły 

Komunmci rozrzncaj~ w dalszym ci~gu do szpitala, mieszczącego się w ko
ulotki, wzywające robotników drzewnych szarach policji. 
do przyłllczenia się do strajkn. Pomimo, NaCjonalistyczna .Danziger Allg. Ztg." 
ii zarzlldy chrześcijańskich i locjalistycz- przynosi dziś inspirowan~ wiadomość o 
nych zwi~zków ZlIwodowych wobec upra- tem, że wobec powrotu tak wielkiej licz
womocnienia się orzeczenia komi.ji roz- by robotników portowych do pracy (do
jemcz~j, wzywaj~ 8woich członków do dal- kładnej liczby piamo jednak nie podaje). 
... j pracy, kilkunutu robotników dr~ew- SlImopomoc techruczna przestała pracować 
nych porzuciło jut dziś rano pracę, aes· w porcie, zaznaczając równocześnie, te 
kol wiek dotychczasowa niezredukowana znajduje się ona jedynie w pogotowiu. 

Pesymistyczny raport amerykańsk! 
BERLIN, 15. 10. Ogłoszone przez 

amerykańskiego a t t ac h e handlowego 
Groves'a sprawozdanie za wrzesień o 
sytuacji gospodarczej Niemiec utrzyma
ne jest w tonie bardziej pesymistycz
nym , a niżeli w ubiegłym miesiącu. 

Ograniczenia kredytowe pociągnęły 

za soblł zmniejszenie kapitału obroto
wego. 

Groves podkreśla, że narazie nie wi
dzi szans poprawy sytuacji, tembardztej, 
iż położenie polityczne jest zupełnie 
niejasne (PAT). 
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HISZPANJA NA WULKANIE . 
Ostatnie depesze o wypadkach w I 

Hi zpanji ą wy, oce ni~pokojl\-ce . 

Zupełne zerwanie li kościołem, u
ch waloue przez izbę olbrzymią "ięk
SZOSt' lI\- głosów pod naciskit!m ulicy, 
wywołało niezwykle silny w ·trzą w 
całYiD kraju. 

\V szeregu miast wybucbły roz
ruchy, tłumione krwawo przez poli cję. 
Akty gwałtn mnożl\- się z godziny na 
godzinę· 

\\'idmo wojuy domowej uno i się 
nad tym starym krajem katolickim, 
dającym dziś widowisko mek ykailsko
bolszpwickich metod walki z kościo
łem - z religją. Walka ta przy
Ibła już formy naj. krajniejszej nie
nawi ci do całego ducbowieilstwa. Le· 
wica postawiła sobie za cel zupełue 
zniszczenie wszystkiego, co ma jaką
kol wiek łączność z kościołem katolic
kim. 

ie poprze tano na konfiskacie 
majątków kościelnycb, lecz rzucono 
ię do masowego podpalania kościolów 

i kla, ztorów, do dewastowania lokali 
organizacyj i redakcyj pism katolic
kich. 

Jesteśmy świadkami groźoego sza
łu, jaki opęt.ał gorące umysły Hiszpa
nów. 

Poprzez półwys~p iberyjski prze
wiewa wschodni wiatr, niosący z so
bą IY zystkie aż nadto dobrze nam 
znane Z poza wschodnich stup6w gra
nicznych - hasła burzenia starego 
porząl lku świata. 

Burzyć porządek świata!? 
A jednak ten świat zapełnić się 

musi jakąś treścią życia! COŚ stwo
rzyć trzeba na miejsce zniszczonych 
wartoścI ! Jakieś nowe gmachy bytu 
wznieść należy na miej ce poburzo
nych i popalonych! Próżnia istnieć nie 
może! 

A czy tę IlOWą treŚĆ życia czer
pać ma np. świat z tragicznego eks
perymentu na ciele Rosji i wzorów, 
jakie nam dostarcza bolszewja?! 

Nie ulega wątpliwości, źe każdy 
grzech ię mści! 

A grzechów tych - niestety -
miała HIszpanja, rządzona przeżyłym, 
zmanierowanym, a tam wpro t kary
katnralnym systemem monarchicznym 
bardzo wiele. 

Niema drugiego narodu na świe
cie, tóryby przy wszystkich moż
hwościach roz.wiłu kUlturaln.ego to
czył tak zaśniedziały żywot w 
swych masach, jak właśnie Hisz
panja. 

Kraj, mający bogatą tradycję, po
zostawał w najwsteczniejszej struktu
rze socjalnej. 

Wyjątkowe zacofanie, konserwa
tyzm najsmutniejszego gatunku, cie-

I mnota ludu, rolnictwo w redniowiecz. 
nym stylu z jednej strony, - a z 
drugiej rozbudowa przywilejów ducho
wieństwa, feudalizm w lekko zmoder
nizowanej formie - wszystko to stwa
rzało atmosferę podatuą dla no
wych prądów, niosących obietnicę wy
zwolenia z ciężkich warunków byto
wania. 

Ten kraj będ,cy kolebk, inkwi
zycji, przed wiekami paroma,jest dziś 
areną, jakby odwetowych ruchów 
ludu. 

Nienawiść ku wszelkim symbolom 
katolickiego świata wybuchła z ży
wiDłową siłą,. 

Tłumione i spętane moce rozer
wały narzucone wędzidła, zburzyły 
tamy ochronne i niosą zagładę tym, 
którzy sądzili, iż nieskruszalną stano-

wię opokę i nie starali się o wolniej 
~zy oddech dla mas! 

Łuny, zgliszcza i krew - znaczą 

pochód rewolucji hiszpańskiej. 
I rudno dziś bawić się w wróżby 

i 'mówić o finale przewrotu. 
Jedno jest pewne, że rok obecny 

był przeł1lmowym w historji Hiszpanii 
i że kościół tracił tam. - może na
wet na długo, -- swe nadrzędne sPO
łeczno-politycz ne stanowis ko. 

:-I ie j est tajemnicą: kto za kuli
sami kieruje całą akcją. - kto jelrt; I 
reżyserem ataków na kościoły i du
chowieństwo. 

Szatariska akcja międzynarodówki 
komunistycznej, opitej krWIą ua wła
snych rubieżacb, rzuca głownie na 
strapy w paniałych tysiącletnich bu
dowli, we wściekłym ataku na cywi
lizację, historję i dobra duchowe Za
chodu. 

Życzyć należy narodowi hiozpań
skiemu. by ta zawierucha minęJa jak 
najszybciej i by ten furor antikatoli
cki nie przybieraj tak niebezpiecz
nych dla pod taw państwa form. 

Kościół, rf hgja, wiara są właśnie 
temi wielkiemi wartościami, których 
podważać w walce politycznej nie 
wolno. 

Reforma ustroju państwowego nie 
powinna polegać na prowadzeniu za
ślepiefJczej, niszczycielskiej walki z 
widomemi znakami dóbr dnchowych, 
do jaJtich IV pierwszej mierze zaliczyć 
się mu i wiarę . 

Spodziewać ię można, że instynkt 
narodu, jego genjusz i tradycja zwy-' 
ciężą i ener/!'ja spoleczeństwa hisz
pańskiego skierowana zo tanie ku bar
dziej twórczym celom niż zbrodnicze 
podpalanie świątyń . 

Kraj tak zaniedbany pod wzglę

dem indu trialnym zaniedbany wdzie
dzinie pierwiastk6w twórczych i no
wocze no·rywilizacyjnych winien wy
tężyć wszystkie swe sity w kierunku 
budowy, pomnąc, że wiele ma do 
zdziałania, zaś furja burzycielska, ni z
cząc pomniki w paniałej prze zł«ści, 
pozostawia po obie z~)j zrza, rumo
wiska, łzy i krew! Nic więcej. 

Henryk Pietrzak. 

.....-------------------------------------------------
Nieprawdopodobna 

KARJERA MIN. READINGA. 
Brzmi to jak bajka z 1001 nocy. 

Od chwili ustąpien ia Austllna Cbam
berlaina żad.en z ministrow angiel
skich nie był we Francji tak popular
nym jak obecny minister angielskiego 
ministerstwa spraw zagranicznych lord 
Reading, który bawił niedawno w Pa
ryżu, by wydobyć z ciężkiej sytuacji 
walutę Wielkiej Brytanji. 

Czy po pularność tę zdobył lord 
Readiug dlatego, że ożenił sil) ze swą 
sekretarką, siostrll znanego dzienui
karza francuskiego i przepędził w Pa· 
ryżu miodowe miesiące, czy te~ dla
tego !!;e francuzi lubią u <mężczyzny 
niewieści 'Wygląd, a co najważniejsze 
jego romantyczną przeszłość-tego na· 
razie nie udało sil) ustalić. 

Dla naszych czyteluików niewątpli
wie niespodzianką będzie fakt, ~e lord 
Reading pochodzi z Małopolski, jest 
żydem z pochodzenia i właściwie na
zywał sill poprzednio Izaa k Rufus, a 
choć zmienił nazwisko. jednak pozostał 
wiernym swej religji. Francuzi na 
wyznanie i pocbodzenie Readinga nie 
zwracają uwagi i obecnie jest on jed
ną z niewielu osobistośei angielskiej 
dyplomacji, do której fuancuzi czują 
dutą sympatję . • 

Francuzi lubią .Ielfmadem'ów· i dla
tego nie zaszkodziło to Mille randowi, 
że jego matka handlowała włoszczyz
n ą , lub Briandowi !!;e za czasów swej 
młodości był cz~stym 'gościem w 
lombardzie. 

O lordzie Readingu wieds~ w Pa
ryżu, !te do lat czternastu był on kla
sycznym leniuchem i marzeniem jego 
zawsze było spocsywać bell jakich
kolwiek obowil\zków lub pracy. 

Gdy pewnego razu ojciec prosiłby 
odprowadził go do przystani, gdZie 
ma sill spotkać z jakimś kapitanem 
okrętn, młody Izaak z niechęcią zgo
dził się na tl) propozycjI). Na okrl)cie 
pił dużo wina i jakież było jer o prze
ratenie, gdy po kiJku godzinach twar
dego Bnu obudził się na statku o set
ki kilometrów od domu i dowiedział 
się że ojciec pozostawił go jako chłop
ca okrętowego ... 

Przyszly wicekról Indji. a następ
nie minister spraw I8granicznyeh 
rządu angielskiego zmuszony był myć 
pokład, uslngiwać majtkom, by wresz
cie po dłułszej podróży znaleźć sil) na 
amerykańskim lądzie. 

Bez pieniędzy i bez fachu znalazł 
się młody Izaak na obcym lądźie i na. 

utrzymanie swe zarabiał zapalaijiem 
lamp, otwieraniem drzwiczek limuzyn 
by \freszcie otrzymać "stanowisko" 
kolportera pism angielskicb, li tylko 
d.latego że oświadczył w biurze iż ja· 
ko anglik będzie mógł angielskie ga
zety ofiarować anglikom w ich rodo
witym jl)zyku. 

Sprzedaż szła słabo i Reading 
zmienił system jej w ten sposób że 
chodził od drz.wi do drzwi i pytał ja
ką kto gazetę czytuje i o której go
dzinie ma pismo przynieść. 

Po kilku miesiącach jeden z jego 
klijentów, bogaty bankier zaangaM
\\'ał go jako wykrzykującego lIa gieł
dzie ceny papierów. 

W ten Iposób poraz pierwszy w 
!!;yciu wszedl on w orbitę handlu i już 
następnego lata widzimy go jako 
znawCI) w sprawach transportu mor
skiego, a w wieku lat 21 Reading po
siRdał już pierwszy miljon. 

Teraz Reading, a wlasciwie jeszcze 
Izaak Ruftts ... yjechał do Anglji, osie
dlił si~ w Liverpool i wysIał do ojca 
depeszl) treśei następującej: Wróci
łem do An&,lji lecz nie chcę was wi
dzieć, gdyż nie jesteśr,ie gentlema
nem". J ednak gdy ojciec jego na
stil pnie stracił majątek, syn tajemnie 
wspomagał go, a przed samą śmiercią 
ojca pogodził się z nim i następnie 
opiekował się swem rodzeństwem. 

Jako giełdziarz miał szczł}śliwą 
rękę dopóki słynny król djainentowy . 
Sol Joel nie zjawił sill na jego dro
dze, a wówczas Rufus stracił odrazu 
wszystkie posiadane milj ony. Jedna.k 
oczekiwał go jeszcze proces z Joelem 
wi~c zamiast szukać rad adwokatów, 
sam zactął studjować prawo i gdy 
sprawI) 8WOj, wygrał, zaczął i innym 
udzielać rad prawnych. Wkrótce za
ło!!;ył biuro porad prawnych z dwoma 
adwokatami na czele, lecz następnie 
posta.nowił sam uzupełnić sw, wiedzll 
i wziął sil) energicznie do pracy, a w 
re~ultacie ni~dość Że został adwoka
tem gdy skończył prawo, lecz uwa
tany był za najlepszego adwokata w 
AnglJi. 

Wreszcie ukoronowaniem takiej 
przeszłości było zabranie z IDdji wdo
wy SteJli Charoo {jo Anglji j ako sek
retarki, a następnie otenienie się z 
nią przed paru miesiłcami. 

Bn. 

Stephane Lauza~ 

. Plan "piatiletki" 
pęka. 

Zapytałem pewnego inżyniera, który 
powrÓCIł ostatnio z Rosji łowieckiej, jak 
wyobraża on sobie .pelnienie Bławetnego 
planu "piatiletkl" g08podarczej. 

- Plau t.en - odparł inźynier - Pll'" 
kil. z Wleln stron, wszakże najslab z~ jego 
stroną ~ I\ bezwzględnie transporty ... 

I rzeczowo w~lożył .mi garać cyfr i fa
~tów, kt?re s, mczem IRllem, jak cyframi 
) faktami wYJęta mi z Gficjalnych komuni
katów owiecklcb. 

Plan ".piatilet~i" przewiduje, iż w r. 
1933 powmIlo byc .na. obizilrze Rosji ogó
łem .9 .000 klm. _ SIeCI. kolejowej. Clfra 
ta D1e przedst,awl& me nlldzwyczajn~go, 
zwłaszcza .J .. śh Się zważy, iż tempo pracy 
w Ro~ji przedwoienuej, na przykład z okre
u l'ZI\~ó.w br .. Ko~owcewa winnoby przy_ 
porzyc JUŻ dZISIaJ 115,000 klm. sieci ko-

lejoweJ.. 'plan 'owiecki prze lf iduje rozbu
dowę SIeCI w dale ~o mmejszym zakresie 
gd! &,0 porównać z planami rz~dów car: 
sklcb. Jednakte plan "piatiletki" nie bę
dzie .spell!iony nawet w swych skromnycb 
rozmlaracb. Tak t wlerd6i Prawda' 
oficjaln~ "Prawda" sowiecka, gdy pisze~ 
"PrzeWIdywana. rozbudowa ieci kolejowej 
da się urzec~ywj8tDlć jedyn'e w 60 proc. 
~UIlerzonego plauu. Brak nam materjału 
I, 81ł robo~zych . Linje kolejowe w A .. ji 
rodkow~J otrzymały zaledwie 28 procent 

8zyn, 2~ proc. materjałn drzewuego i 6 
proc. potrzebnego eementu". 

Brak w Rosji ' materjału drzewnego 
d1~ wewnętrznycb potrzeb, chociaż, jak 
Wllidom?! rynki ~Itgo świlita zawa.Jone ą 
w cbwlII obeoneJ drzewem rosyj kiem. 
Wol~ tedy owieŁy eksportować swe drze
wo zagranicę, zami3l1 przeznaczyć je na 
pal/lce potrzeby własnego kraju. C-o za 
~ziwaczna gospodarka I Jakże śmieszua 
metoda pracy! 

Budować linje kolejowe - to nie wy
Btar:cza. 1'l'lleba przecież puścić jeszcze 
pocl,gl na sieć nowycb dróg, innemi $10-
wy tneba lokomotyw i wagonów. W 
ciągu ostatniego kwartałn 1930 roku "pi
aze .Żlcie ekonomiczne", wykonano' za
led wip. 4 proc. zamierzonego planu budo
wy lokomoty" i wozów kolejowych". 
Cztery procent! . 

Stotroć gorzej jeszcxe od stanu budo
wy przedstawia aię stan !Uprawy na ko
I~jacb sowieckicb. a" wEorowym- od
ełOku Moskwa - Kursk 23 proc. loko
motyw okazało si~ niesdatnemi do utytku, 
pozo ~Ie .7i pro.c. p~.dłta wiało się tak 
,!"utrue, iż w cl/lgn Jednego tylko mie-
81~ca wydarzyło się na tym odcinku oko
lo 600 wypadków zatrzymania się poci,
gu z powodu złego funkcjouowa.nia loko
motywy, Przeciętnie w ci~ 1930 roku 
zanotowano na obuarze Ro ~i sowieckiej 
25 wypadków kolejowych dsieunie wię
kszoŚĆ iw. obfitowat~ w rannych, zabitycb, 
uszkodzema towaru I t. d. Skutkiem dej 
gospodarki na kolejach sowieckich szwan
kuje przewóz towarów. W marcu 1931 r . 
zał~~ow~~o ogółem o Ua.ooo WIlgÓUów 
mnIeJ, mz wymagały tego nagromadzone 
zapa.sy. 

. .' Mo.~a nie rozumie, - cil\glJie da
leJ miyru.er, - konieczności ró"nowagi 
między ~o.wojem transportu tow&rOwego 
a rozwoJem przemysłn . Podczas rdy kapi
tały przezna.clone na;rozbudowę przemy,łu 
wzroaly o 17 proc. kapitały wlożone w 
rozwój transportu powiększyły .ię zale
dwie o 4,5 proc. Wynika s~d ra~C& 
~ysproporcja między WlUoltem praemylłu 
I tran.sportu. ROlja dlisiejua jest jakby 
organumem, którero brzuch pęcmiej. 
nadmiernie, noei zaś i ra'lliQlla pozomj, 
dziecinnie slabe i nginaj, się pod ciętarem 
reazty organizmu. Rcecz ciekawa, Ż8 bltd 
gospodarki ro yj.kiej '&lI watyć si, daje 
zarówno w rucbn kolejowym jak rzees
nJm ! mo~kim .. Zgodnie z płanem .pia
tJletkl" pOjemność portów ro.yj kich " 
1988 r. przewy&snó miała pojemność 
przed wojeDn~ o 20 proc.. tymCZIIMm n ku
teCZDiono do końca 1930 r. zaJed wie 3 
proc zamierzonych prac. 

Mo.kwa nie rozumie tego. Wielu TIe
csy jeszcse 1[0.luI'a. nie rcnumie. J"li 
Daród .ta.caa si~ po pocbyłtj. równi mllZ
cnnia, csyt mow dziwie .ię. it taki 
naród Ole Jest zdolny do zb.dowania 
czego8kol wi.k? 
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Streszczenie poprzednich 
l'ozdzilllÓw. 

W tutym t919 roku prezes zakladów 
przemysłowych .Rok ioiliska Manuraktu
ra· Oskar Hakon powraca do Lod.i po 
kilkomiesięcznym pobycie w Anglji 
I Ameryce, gdzie dokonywał zakupów 
maszyn i surOWf!& dla własnego przed
siębiorstwa. 

Natychmiast po powrocie do domu 
Oskar Hakon zabi era się do pracy 
i przegląda bieżącą korespond"nrję. 
wsród której znajduje się list od syna, 
stale przebywającego w Gdańsku. 

Drugi syn Hakona, Moryc, k1.óry był 
w woJsku, przebywa właśnie w Locbi. 

Poza tem Hakon znajduje w kore
spondencji zaproszenie na przyjęcie do 
żony dyrektora .Banku dla bandlu hur
towego i detalicznego', Zorji Peclowej. 
Hakon postanawia skorzystać z tego 
zaproszenia. 

Na przyjęciu u Peclów Oskar H.kon 
spotyka się z synem swoim Moryeem, 
którego łączy' Peclową bU,ki stosunek, 
o c.zem wie również mąż PeclowPj. 

Peclowa prosi Oskara Hakona, oy 
dal stanowisko .w swojem przedsiębior
stwie jej bratu Stanisławowi. Hakon 
po dluższem wahaniu zgadza s ię n/\ to. 

Po odejściu starego H('kona Peclow/\ 
zaciąga Moryca do 8wojełCo buduaru, 
z rozmowy Ich wynika że Moryc dzinł/\ 
w porozumieniu z. bratem t Peclo'''ą , 
przecIwko ojcu i chce zapewnić bratu 
~rawo decydującego głosu w organizą
wanem przez rodzinę Bakonów ptzed
siębiorstwie gdańskiem "Atlanticum-. 

W gabinecie pan/\ domu toczy się 
hazardowa ~r8 w dziewiątkę, która za
mienlla się w pojedynek między dwoma 
potentatami przemysłu , doktorem Gliede
manem, j ednym z najbogatszych ludzi 
w Łodzi '1 prezesem wielkiego przed
siębiorstw. /dajerem. 

Szczęscie n.iezmiennie sprzyjało Ma
jerowi, który wygra I osiem tysięcy do
larów 

W kilkanaście dni po tern pnyjęciu, 
maszyny, oczekiwane z niecierpliwością. 
przez HakoDa n8deszły wreszcie z An
gljl do Łodzi. Wraz Z maszynami przy
byli również monterzy, któ.."y podjęli 
się zmontowac maszyny, by za trzy ty
godnie można było puscić rabrykę w ruch. 

Hakon proponuje monterom 1C0scinę 
u siebie w pałacu, co wywołuje zdzi
wienie dr. Rońsklego. 

Fabryka jest już w pełnym ruchu. 
W małym szynku l'obotolcy radzą 

nad sytuacją wytworzoną przez spadek 
wa luty i wzrost drożyzny. 

W ·wyniku dyskusji postanawiają 
pójsć do związku, by podjąć akcj ę pod

. wytkową· 
Na zebraniu w związku postano

wiono odbyć konrerencję z Hakonem. 
Burzliwa. koruerencja przedstuwicieli 

... wlązku z Oskarem Hakonem nie daje 
wyniku. Delegaci r.bryczni otriymują 
polecenie przygotowania się do akcji 
strejkowej. 

Moryc Rakan dowiaduje się o grożą~ 
cym słrejku od męta swej kochanki, 
Zygmunta Zamensona, któremu powic· 
rzył przedstawicielstwo .Rokicińskiej 
Mi)nufaktury". Mo r) c jest oburzan" 
te ojciec niE poinformował go o wy
tworzonej 5y ·u acji 

Moryc podejrzewa, te ojciec nie chce 
do puścić do współrządów w fabryce 
i foworyzuje pod tym względem młod
szego br"b.ta Hermana, który przed kil· 
koma miesiącami powrócii z Gdańska 
gdzie przebywał przez caly czas wojny 
pols o-rosyjskiej i nawet jako dezerter 
został - po powrocie do kraju - od
dany pod sąd. 

Antagonizm braci doprowadza do 
ostrej sprzeczki )N czasie narad nad 
sprawą strejku W wyniku obrad stary 
Hakon p stanawia. zagrozić, że w razie 
nieotrzymania wyższego kontygentu kre~ 
dyLowego unieruchomi fabrykę. 

Wobec nl.uwzgłędnienia iądań ro
botników VI rabryce wybucha strejk. 

1)ochodzi do ostryoh incydentÓw, w 
wyniku który"h .Iwaj robotnicy zo.tają 
aresztowani nlł. żl\danie Hakona. 

Pomiędzy bracml dochodzI - nA tern 
li. - do ostrej sprzeczki. 

Dzwonek telefonn przcrwal im roz
mowę · 

- Hallo, pro zę. ~i('. ojca nie
ma. Jest w urzędzie \vojewódzkim 
A kto mówi? [)obrzc, zilkomunikuję 
mu. Moje Uszanowanie. - l-:iłuchawka 

spoczęła na widełkach. 

- Dzwonił ęilzia śled czy - oz
najm i ł :\lorycowi. Pytal ' ię o ojca. 
\\ idocznie w związku z tem areszto
waniem dzi sipj~ ze lll. To hyło zupełnie 

uiepotrzebne 
Dlaczego. Trzeba im pokazać 

pięść. 
Ta pięść może czasem wpaść 

na gwóżdź . 

- Widzę, że jesteś zwolennikiem 
porozumienia - ironicznie zauwa żył 

Moryc. 
- Oczywista. Walka I,racy z ka-

pitałem doprowadzić musi do zwyci ę

twa świata pracy. My jesteśmy temi, 
którzy rewolucjonizują masy, jak naj
lep i agitatorzy ocjalistyczni. Cóż z 
tego, te możemy dzięki niskim pła

com taniej produkować, kiedy nawet 
tycl! tańszych towarów nie ma komu 
sprzedać. 

- Nie podejrzewałem cię o taką, 

ugodowość, a raczej tcMrzostwo. 
Herman zbladt. 
- Zdaje się, że posuwa z się tro

chę za daleko. - Trzeua być krótko
wzrocznym, albo ślepym, by opierać 
'podstawy produkcji IIa wyzy~ku pra
cy. To ' je t amobójstwo. 

Ten błąd pomści ię fatalnie . Ale 
nie mam zamiaru cię przekonywać, 

bo i tak tego nie zrozumiesz. 
Wzburzony wyszedt z pokoju. 
Minęły dwa dui słrejko~fe. Sytua-

cja nie ulegała zmianie: . 
Trzeciego dnia. strejk zaczą,ł się 

załamywać. Na nocnI\> zmianę zgłosi
ło się do pracy kil kadzie iąt rolotni
ków . 

WieM o tem obleciala strejkują
. cych lotem błyskawicy. 

Ko mi>ja trejkowa zebrała się 'na 
naradę. Lokal związku zapełnił si" 
trej kl1jąrymi. Sytuacja była bardzo 
ciężka. 

Posiedzenie komi,ji tnrulo «wie 
godziny. Obrady byly burzliwe i de
nerwujące. Pa laly silne słowa, Z:l kló
remi nic czuło się ~i ły. Zdawano o
bie sprawę, iż podjęci~ pracy przez 
kilkUlI7.i esięeiu robotników pociągnie 
za sobą Zlatllanie tn'jku przez wszy
stkich lobotników. nie nn leżącydl do 
związkn, którzy po zli za impulsyw
nym wybuchem i przy 'l1\pil i do ak· 
cji. 

Ci ludzie mieli ciasny, tgoistycz
ny sposób rozumowania 

- ,Teśli związtk wywalczy pod
wyżkę - mówili - to i my j!], do
staniem)', a nie s tracimy zarobków za 
dui trejkowe 

Z tym stanem rzeczy komisja trfj
kowa musiała ~ię li czyć. . 

Serkowski, który przez cały cza. 
strejku niemal nie Ollllszczał lokalu 
związkowego, IV milczeniu przy łnchi
wał się burzliwej dyskusji, w której 
zarysowaly się wyra żn ie dwa nawza
jem zwalczające się poglądy. 

Jeden zwolenników częściowej ka
pitulacji, podj ęcia pertraktacyj bezpo
średnich z Hakonem i przyjęcia je!!,o 
warunków, oczywi ' ta -z zachowaniem 
pozorów; (lrugi - 'zwolenników bez
względnego kontynuowania strejku. 

Ci ost~tni byli w większośc i i zda 
wało się, że stanowisko ich zwycięży. 

Niespodziewanie Serkowski popro
sił o głos. Dano mu poza kolejk!], za
pisanych do głosu. 

- Do komisji strejkowej - mó
wil bardzo cicho, nie patrząc na ni
kogo - powojuje się ludzi najbar
dziej świadomych, . ellergiczuych i zde
cydowanych. Jeżeli cz~ść komisji za
waha się co do celowości strejku, to 
trzeba strejk likIVidowa~, bo katda 
godzina trwania te~ strejku powięk
szy klę~kę, jaką, jest 71amallie akcji . 

Wstał, podszedł do szafy. w któ
rej wisiały jego palto i kapelllsz, za
rzucił palto ' na rękę i wyszedt. 

Komisja strejkowa powzi~la uch
walę podjęcia pertraktacyj z Hako
nem. 

ROZDZ I AL X 
W }{tól'ym czytelnik poznaje tn:edego syna prezesa 

Ha}wna - Alfreda , 
Alfred HakolI był najmtodszem 

dzieckiam prezes!! Oskara Hakona. 

Podczaq gily dwaj jego sta, i bra
cia wzrastali jako synowie Oskam 
Hakona, Alfred Hakon wychowywany 
byt już jako dziecko prezesa "Roki· 
ciilskiej i\Jallufaktury" O kara Hako
na, pana na Rokicinach. 

Gily, jako dziecko pytano go się 

- Jak się nazywasz dziecko? 
- Alfred Hakon. Moim ta tu iem 

jest O'kar Hakon. 
• ikt nie uważał za stosowne ZWl'a-

cać uwagę na tę niezdrową, dumę, IV 
jakiej plawjło się dziecko. 

Dwaj jego starsi bracia nie chcieli 
być tylko synami swego ojl'a - Al
fredow i wystarcza/o to calkowicie. U
wai.l l, że hogactwa jego ojca dźwi

gaj!], go na jakie wyżyny, l1;e je't 
więcej wart od każdego, który nie 
może po, zczycić się ojcem miłjonerem. 

Nienawidził kolegów, którzy pod 
jakimkolwick względem wyprzedzali 
go. Ur.zyt si ę bardzo źle, a raczej 

I 
nie nczyl się wcale. Do. konata pa
mięt< i względy z jakiemi bądź co 

bąd;i, traktowano w prywatnej szkole 
syua prezesa "Roki c iń s kiej i\1anuf~
lnry" mtowa!y go przed tą katastrof~, 
która w światku szkolnym nazyw.\ 
ię p07.0 taniem na drugi rok. 

'Gdy był w szó ·tej kłas ie jego nie
dostateczne ~topnie zwróciły uwagę 
dyrektora. 

Pewnego <lnia wezwal go do siebie 
do kancehuji. 

Rozmowa miała nas t ępujący prze-
bieg. 

Słuchaj Hakon grozi ci pozo-
st anie na drugi rok. 

Trudno. 
i\Iu i szię wziąć do roboty. 
Poco? 
No masz chyba zamiar skoil

CZj ć szkolę i iść na wyższe tudja. 
\rą,tpię czy to uczynię. 

- ł llaczego? 
~ Przecież nie będę potrzebował 

pracować zarobkowo. 
Dyrektor spojrzał nali ze zdziwie-

niem. 
Jakto 'cale życie chCESZ nic nie 

robić. 
Chcieć - chciałbym, ale oj 

ciec będzie żądał, bym mu pomagał. 

- Ale jak mu będziesz mógł po
móc, jeżeli nie bę'łziesz umiał. 

~ "'łaśnie gdybym wiele umiat, 
toby za wiele żądano ode mnie pracy. 

Ta odpowiedź wyprowadziła dy
rektoTą, z równowagi. Ostrym tonem 
polecił mu iM do klasy. 

Nazajutrz zwrócił się telefonicznie 
do Hakona z prośbą by zechciał się 
łaskawie do niego pofatygować. 

\I ieczorem tego dnia Hakon we
zwał do ~iebie syna. 

- Co tam by/o z tobą IV szkolt? 
, Alfred uśmiechnął się pogardliwie. 

ic uie było. A dlaczego się 

ojciec pyta. 
- Dyrektor twój pro it, bym do 

uiego przyszedł. 
Pójdzie ojciec? 
Oczywiście . • 
A on nie mógłby przyjść do 

ojca. 
Odpowied.ł. ta zastanowiła starego 

Hakona. • I~ 
- Wie z? o tem nie pomyślałem. 

Trzeba będz e do niego zadzwonić. . 
'l'ak się też stało. 

Nazajutrz Hakon zadzwonił do dy
rektora ,szkoty i pod pierwszym lep, 
szym pozorem zakomunikował mu, że 

uie moźe przyjść. 
- Alt: gtlyby pan dYl ektor byl' 

w moich 8tronach bardzo proszę do 
mnie w.ląpić. 

Dyrektor uał wJmijającą, orlpo
wied? i oczywista z " zaproszenia" Ha
kona oie ,korzy tal. 

\\' ten sposób kontakt między 0-

ptek!], , tkolną, a domową, Alfrerla Ha- ' 
kona zo tal zerwany. . 

Dalszy ciąg jutro. 
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DZiŚ: Martyniana. 
JUTRO: Wiktora B. 
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Wschód słońca 6.01. 
Zachód słońca 4.H. 

Wschód księżyca 1.20. 
Zaohód księżyca 7.39. 

Długość dnia 10.38. 
Ubyło dnia ~.4S. 

I 
MUZEUM MiEJSKIE historji i oztuki im'j 
J. i R. Bartoszewiczów (Plac Wolności l) 
otwarte IV środy, soboty i niedziele od 
10-16. 

Dyżury aptek. 
Dziś w nocy dyżurują apteki: A. Pot.

sza (Plac Kościelny 10), A Charemzy (Po
morsko 12), E.Miller. (Piotrkowsk. 46), M. 
Rpszteina (Piotrkowska 23ó), Z. aorczyc~ 
kiego (Przej.zd 59), a. Antoniewicz. (P.
bj.nicka 50) 
---------------------~ 

Z DNIA NA DZIEŃ. 

Polecam. go Kasie 
Chorych. 

lviejaki Janek Usie/ski 
Filut byl bardzo wymowny 
I wodę z solą 8 przed.atoal 
Niby eliksir cudowny 

.A choć chciał ludekoić uzdrowić 
To mnie doprawdy rozczula! 
Wyrok go srogi wpakował 
lVa dwa tygodnie ao ... la. 

Aie trać humoru, m~ Jasiu, 
W ulu fabrykuj swe leki-
Gdy wyjdziesz, wtlet Ka.~a Chorych 
Do swej cię weźmie apteki. 

ANS. 

POD WŁOS. 

Dobroczyńca chorych 
w kryminale. 

) Dwóoh ludzi, trudniącyoh się spnedaią 
własnoręcznie preparowanych "specyfików· 
lekarskioh, osadzono w dniu wczorajszym na 
mocy wyroku oądowego w przytulnym łódz
kim kryminale. 

W tak cIężklm czasie każdy chwyta się 
lachn, jaki tylko popłaca. 

Majem zdaniem osobnik, umiejący sprze
dać buteleczkę zwyczajnoj wody za 7~ z!o
tych rzeźniczce, cierpiącej widocznie na stałą 
chrypkę, lub jakie;' nierówności' w Innem 
miejscu powinien być nagrodzony na konkur
sie kombinatorówl 

Bal ten specjalista od chorób wszelakich, 
ratujący ludzkosć olejem. lub • Burgamolem" , 

. jakimś egzotycznym środkiem ,odżywczym" 
musi być nader sympatycznem indywiduum! 
Jeśli umiał nabić w butelkę n.wet taki ,au
torytet' chorobowy, jak poszkodowany na {~ 
zł. starszy lelcler M. te chłop wart jest 2 ty
godnie, jakiem go s~d nagrodził. 

. Ale ilu poszkodowanych jest na zdrowiu, 
nie tylko na kieszeni? 

Bezdenna jest naiwność ludzi, szukają
cych ukojenia w olejul 

Jestem przekonany, Iż dwa tygodnie spę
dzone w "ięzienlu , nie będą stracone. Będzie 
miał olejkowy znachor czas na wynalezienie 
innego specyllku I zastanowienie się nad nie
wdzięcznością ludzką. 

Jeśli przed stu laty powagi naukowe ka
zały zabezpieczać się przed cbolerą m. In. 
przez wąchani. gnijącego sera i wpatrywanie 
się w księtyc, te dlaczego dziś nie można do
patrywać się woleju radykalnego lekarotwa, 
zwłaszcza 1e przecież nawet sardynkom oli
wa dobrze w pudełeczkach robi. 

Wyobrażam sobie. jak po tych lekarst
wach czuje się teraz ta rzeżniczka, gdy się 
dowiedziała, Iż jej dobroczyńca siedzi w kry
minale za ten olejek nicszkodliwy. 

Lubań. 

Rewizja ksiąg Staromiel~ 
skiego Banku Ludowego. 

Jak się dowiadujemy - w zwi~zku z 
aferą w Staromiejskim Banku Ludowym, 
adZIe dyrektor banku, Milarom, popeł
niał przez czas dłuższy systematyczne 
nadużycia, pueprowadzana jest obecnie 
szczeg6łowa rewizja ksiąg, dla ustale
nia ostatecznej sumy nadużyć, popełnio
nych przez dyrektora Milgroma. 

Siedziba banku oblegana jest co
dziennie :przez licznych interesant6w, 
którzy mieli podjąć należności z weksli, 
oddanych do inkasa, względnie z inne
go tytułu. 

Do rewizji ksi~g delegowano z 
Warszawy jednego z cztonków zrzesze-
nia rewidentów. (p) 
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Przyczyny wzrostu 
bezrobotnych. 

liczby 

Znamienne rezolucje włókniarzy. 
W dniu wczorajszym odbyło się w 

siedzibie zwia,zków zawodowych .Pra· 
ca' zebranie ogólne delegatów i ro
botników, zatrudnionych w przemyśle 
włókieuni czym. 

Na zebraniu tem omówiono szcze
gó!owo obecna, sytuację, oraz spra wę 
inicjatywy rządu w kierunku wprowa
dzenia sześciogodzinnego dnia pracy, 
przez zatrudnienie przez to większej 
liczby robotników-zmniejszenie kadr 
bezrobotnych. 

Jak wynikało z poszczególnych re
feratów - przyczyna, stałego wzrostu 
liczby bezrobotnych w łódzkim prze-

myśl; włókienniczym jest ustawiczna 
reorganizacja pracy, zmierzaja,ca do 
zatrudniallia przez jednego robotnika 
co raz to większej liczby krosien, bez 
zasadniczego podwytszania zarobków 
robotniczych, co z jednej strony daje 
bardzo powatne zyski pracodawcom, 
z drugiej zaś-nie pozwala na zatrud
nienie takiej liczby robotników w o
becnej dobie pracy na 10 i 12 kros
nach, jaka potrzebna by/a wówczas. 
kiedy jeden robotnik pracował na 
dwuch krosnach. 

Wychodza,c z tego załotenia stwier
dzić trzeba, U; tylko powrót do syste-

~-----------------------------------------------
Przygotowania do strajku 

w całym przemyśle włókienniczym Łodzi. 
W dniu wczorajszym w siedzibie O. 

K. Z. Z. odbyło się zebranie delegatów 
i poborców Klasowego Związku Włó
kienniczego. 

W wyniku narad postanowiono
wobec przewlekania przez przemysłbw
ców sprawy udzielenia odpowiedzi w 
kwestji umowy zbiorowej w przemyśle 
włókienniczym niezrzeszonym, rozpocząć 
strajk w catym przemyśle włókienni
czym, tembardziej, ii strajkuje już cały 
przemysł jedwabniczy i już od piątku 
dnia 16 b. m. rozpocznie się strajk w 
przemyśle sznurowadlanym. 

Zgromadzeni przyjęli rezolucję treści 
następującej: 

.Zebrani stwierdzają, że cały szereg 
prz emysłowców, celem steroryzowania 

robotników i odebrania im chęci do 
akcji zbiorowej, wymawia im pracę, że 
w dalszym ci'\I!u poszczególne firmy 
płace obniżają . Wobec powyższego ze
brani postanowili przystąpić do akcji 
strajkowej w tych fabrykach, w których 
robotnicy nie mają płacone według obo
wiązującego cennika, o ile przemysłowcy 
nie załatwią pozytywnie żądań związku 
do dnia 20. X. r. b.' 

Następnie kierownik związku, p. Wal
czak, przedstawił położenie bezrobot
nych, którzy w obliczu n8dchodz~cej 
zimy znajdują się w nad wyraz ciężkich 
warunkach ma terjalnych, wobec czego 
należy domagać się od rządu udzielenia 
bezrobotnym pomocy opałowej i żywno
ściowej. 

Wypowiedzenie a urlop wypoczynkowy. 
Znamienna decyzja Sądu Najwyższego. 

W tych dniach S~d Najwytszy po
wziął bardzo ważne orzeczenie w spra
wie wliczenia pracownikowi zwolnionemn 
z posady, czasu nrlopu wypoczynkowego 
do okresu wypowiedzeuia umowy, orze
czenie to stanowi precedens do s.praw 
tego rodzajno 

Jeden z b. pracowników firmy piotr
kowskiej wystąpil w swoim czasie przed 
Sqdem Praoy w Piotrkowie z żl}daniem 
zasi}dzenia oli pozwanej firmy wynagro
dzenia za czas naletnego mn nrlopu 
miesięcznego, wyjadniaj'lc it firma wy
powiedziawszy mn pracę. wyznac.yła mn 
urlop, pomimo sprzeciwu z jego strony, 
w okresie wypowiedzenia pracy. 

Sljd Pracy powód~two w całości 
uwzględnjł, za84dzając naletnll sumę pra
cownikowi za. okres urlopu, jednak S4d 
Okręgowy w Piotrkowie, do którego 
odwołała się pozwana firma, wyrok S.du 
Pracy uchylił i powództwo praoownika 
oddam, nznając)ż słusznie firma wyzna
czyła urlop w okresie wypowiedzenia 
pracy. 

N II skutek złożonej przez pracowni
ka firmy skargi kasacyjnej, sprawa po
wyższa znalazła się Sądzie Najwyższym, 
który. rozpoznajl}c powyższą spraw~ 
orzekl, iż wliczelie terminn nrlopu pra
cownikowi zwolnionemu w okresie wy
powiedzenia pracy, jest liedoposzczalne, 
gdyż położenie praCOWnika lie może być 
gorsze w razie wypowiedzenia przez 
pracodawcę umowy, zwtaszcla, ii pra
cownik ten nie wyraził swojej zgody. 

Dlatego też Sl)d Najwyższy stanął na 
stanowisku, iż firma w podobnej sprawie 
winDa niezależnie od wypowiedze'oia 
trzech miesięcznego pracy, wypłacić pra
cownikowi wynagrodzelie za czas urlopn, 
a abojętnl) dla sprawy jest okoliczność, 
czy wyznaczelie orlopu nast'łpilo przed 
wypowiedzeniem nmowy, ozy też po jej 
wYPo'll'iedZ8niu. 

Orzeczenie powytaze posiada doniosłe 
znaczenie i raz oa zawlze rozstrzygnęto 
ostateczlie kweatję wynagrodzelia za 
czas urlopn, niezależnie od okresn lI'ypo
wiedzelia pracy. 

Dzisiejsza rozprawa 

przed sądem doraźnym 
rozpocznie się o godz. 10-ej rano. 

Jak jut donosiliśmy - w dniu dzi
siejszym rozpocznie się w gmachu są
du okręgowego w Łodzi rozprawa do
raźna przeciwko Adamowi fagasowi, za
bójcy Wacława Sztarka, zamieszkałe
go przy ul. Wiznera 12. 

Rozprawa rozpocznie się o godz. 10 
rano. 

Komplet sędziowski stanowią: prze
wodniczący wiceprezes lllinicz, asesorzy 
sędziowie Kubiak i Halicki. Oskarża 
pprokurator Chawłowski. Protokuluje 
apI. Erwin Kenig. 

Bilety, uprawniające do wejścia na 
salę rozpraw, wydane nie zostały. Pu
bliczność wpuszczona będzie n8 salę 
tylko w takiej liczbie osób, ile jest miejsc 

siedzących. Rozprawy odbęd~ się na 
sali Nr. 1 (l piętro). 

Dla utrzymania porządku w slldzie 
skonsygnowany będzie oddział dwudzie
stu posterunkowych. (p.) 

--------------------
OSOBISTE. 

W dniu wczorajszym powrocil do Łodzi 
po nkończeniu studjów we Francji wNan· 
tes łodzianin p. Zygmunt Hryniewicz. 
Pao Hryniewicz nkoilrz.vl w Nante po
Iitecbnl.kę nzy 'kujĄc dyplom iotyniera bn
dowy okrętów oraz dyplomy: Techoika 
lntownictwa i Wyiszych studjów fizyki. 

mu z przed lat kilku, obsługiwania 
przez jednego robotnika małej liczby 
krosien, pozwoli na zatrudnienie więk
szej liczby ludzi. 

W wyniku dłutszej dyskusji ze
brani powzięli rezolucję, w której m. 
in. stwierdzaja,: 

.Robotnicy przemysłu włókienni
czego w Łodzi, chcąc przyjść z po
moca, bezrobotnym i poprzeć inicjaty
wę rządu, godza, się chętnie na zmniej
szenie wydajności pracy, wykonywa
nej przez robotnika w chwili obecnej, 
oraz zatrudnienie przez to większej 
liczby ludzi, jednakte zmniejszenie 
pracy tej winno nastąpie nie przez 
zmniejszenie liczby godzin zatrudnie
I)ia, lecz przez zmniejszenie ilości 
obsługiwnnych przez robotnika war
sztatów. 

Robotnicy przemysłu włókienni
czego tądaja" aby przy przeprowa
dzeniu redukcyj zarówno pracowni
ków umysłowych jak i fizycznych 
brano istotnie pod uwagę wypadki, 
gdzie z jednej rodziny pracuje po kil
ka osób, oraz aby redukowano kobie
ty, których mętowie są na stanowis
kach i zarabiają dostate~znie na utrzy
manie domu, wreszcie aby zarówno w 
Kasie Chorych, jak i w innych insty
tucjach społecznych i prywatnych, 
zredukowano emerytowanych majo
rów, pułkowników i generałów, otrzy-
'mujących poza pensją po 500 zł. i wy
tej miesięcznej emerytury, oraz aby 
ita ich miejsce przyjmowano ludzi zu
pelnie pracy pozbawionych. 

W wypadku redukcji dni pracy i 
zarobków robotniczych-zebrani do
magają się, aby pracodawcy zapewnili 
kaMemu z zatrudnionych minimum 
wynagrodzenia, przewidzianego w mie
sięcznych orzeczeniach woiewódzkiej 
komisji statystycznej odnojnie kosz
tów utrzymania rodziny robotniczej". 

Rezolucja skierowana została w 
odpisach do zainteresowanych resor-
tOw. ___ (p) 

100 zł. za zerwanie 
pi eczęci, 

S~d Grodzki skazał - nwzględniając 
okoliczności łagodzące - na 100 złotych 
grzywny właściciela domu przy ol. Ko
perlika Nr. 28 - J nlj1lS%a Grnberta, za 
samowolne zdjęcie pieczęci, nałożonych 
przez Magistl1lt m. Łod. i. 

Desperacki czyn bez
robotnego. 

Wczoraj, w godzinach rannych, 
przechodnie, zdążający przez cmen
tarz wojskowy pod Rzgowem, spost
rzegli na jednem z .trzew cmentar
nych wisza,ce ciało mętczyzny. 

Jakakolwiek pomoc okazała się 
spóźniona. 

Na drze wit', przy zwłokach, przy· 
bita była kartka, na której desperat 
przed śmiercia, napisał m . in.. l.e ma 
dosyć męki życiowej, że od dłlUszego 
ozasu pozostaje bez pracy. List za
kończył desperat złorzeczeniami pod 
adresem społeczeństwa i własnym. 

Nieszczęśliwiec zaznaczył nadto, it 
pochodzi z Poznania i prosił, aby się 
nie doszukiwać jego adresu, lecz aby 
pozostawić go w zupełnym spokoju. 

W ubraniu samobójcy nie znalezio· 
no żadnych dokumentów. 

Zmarły liczył okolo 4O-u lat tycia. 
Przy zwłokach wystawiono poste

runek policyjny. 
Nalety zazn czyć, U; do ohwili 

przybycia poliCji na miejsce tngicz
nej śmieroi bezrobotnego ci~gnęl ca
łe tłumy mie zkańcOw okolicznych 
odiedli. 
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Doniosłe~trozstrzygnięcie. 
Majster włókienniczy ma prawo do zasiłków. 

Majstrowie fabryczni w Łodzi zna-I 
leźli si~ w ci~gu ostatnich lat w sytua
eji wysoce trndnej. 

Należy z calem u uaniem podkreślić, 
iż bez względu na nitlzałatwienie jeu
cze sprawy kwalifikowania majstrów, u
stalenie zasady wypłacania im zasiłków 
(oboj ętne z jakiego narazie źródla) jest 
bardzo watnem posuoi~ciem na korzyść 
tej kategorji pracowników, krzywdzo
nych dotychczas przez los i błędną in
terpretaej ~ ustaw ubezpieczeniowych. (p) 

Kolporterzy fałszywych znaczków 
pocztowych. 

Jedenastu oskarżonych' przed sądem okręgowym. 
W początkach maja r. b. w Łodzi 

rozeszła się wiadomość o wykryciu wiel
kiej afery fałszerskiej . 

. fałszowane były znaczki pocztowe 
po 25 groszy, oraz znaczki stemplowe 
w odcinkach 1 zł. 

W wyniku poczynionych na poczcie 

głównej obserwacyj ustalono !l4 wypadki 
uźycia sfałszowanego znaczka 25-groszo
we go przy wysyłce listu, 

. Na podstawie otrzymanych od wysy
łaJących listy wyjaśnień władze od;;zu
kaly właścicieli sklepów, gdzie sfałszo
wane znaczki zostały sprzedane. 

Majster zatrudniony opłacał skladki 
na rzecz ubezpieczenia na wypad ek bra
ku pracy, mimo to, gdy pracę tracił, po
wstawała kwest ja, czy jest praeowni
kiem umy~ło\fym, czy robotnikiem, a 
zatem czy pobierać ma za sil ki z Fundu
szn bezrobocia, czy z ZUPU. Kończyło 
lię nh tem, że zasiłków nie było. -------------------------------------------- Już przed 1 c <erwca władze policyj

ne doszły do przekonania, iż właścicie
le sklepów nie zdawali sobie sprawy z 
faktu, że sprzedaiII znaczki sfałszowane . 
Okazało się, iż fałszowanych marek 
sklepom dostarczała szajka kolporterów, 
złożona z jedenastu osól'. Cała szajka 
znalazła sit! w areszcie. 

Sytuację gmatwał jeszczcze fakt róż
norakiej interpretacji ustaw, gdy t sfery 
przemysłowe dokłallały wszelkich starań, 
aby majstrów uznać za r obotników. 

Wojsko dla bezrobotnych. 
Pozos tawienie znac~Dej liczebnie gro

py pracowników bez jakichkolwiek środ
ków do iycia w dobie poważnej rozbn
dowy liwiadcleń socjalnych, a do tego 
wówczas, kiedy ci sami pracownicy po
nosili wydatki na zasilenie fund uszu u
bezpiec2eil na wypadek bezrobocia, do
magało się możliwie rychlego i motliwie 
konkretnego załatwienia tej sprawy. 

Ostatnio, w zwillZku z odbytą w urz~
dzi8 wojewodzkim ko.nferencj~ , wyjtch ał 
do Warszawy pnedstawiciel ł ódzk iego 
Zwiłzku Majstrów Fabrycznycb, p. Li p
ski. który wraz z sekretarzem general
nym C.O.P .U.,. p. Slcupańskim , odbył 
dłuższą konferencję " wiceministrem 
Szubartowiczem, podczas której ustalono, 
iż każdy majster. co do kt6rego zacho
dzi wątpliwość, czy jest praco wnik iem 
umysłowym, czy tet fi zycznym, winien 
po wys\.4pieniu z pracy otrzymywać za
sitki z Funduszu bezrobocia, a po ro7.
str~ygnięciu omawianej .wątpli wolici 
przez dyrektora departamentu ubezpie
czeń . p. Dreckiego, z zakwalif Ikowaniem 
danego majstra do kategorji pracowni
ków umysłowych , otrzyma zainteresowa~ 
ny pracownik świadczenia z Z.U.P .U., 
z pokryciem różnicy za czas już podję
tych z Funduszu bozrobOcia zasi łków, 
przyczem Z U.P.U. zwróci Fundnszowi 
wyplaconą dla danego majstra sumę· 

W dniu wczoraj szym nadeszła do 
Związku Majstrów Fabrycznych w Ło
dzi decyzja z Z.U.P .U., powzięta na pod
stawie wniosku dyrektora departamentu 
ubezpieczeń, w myśl której 17-tu maj 
strów z pośród dość znacznej li czby pra
cowuików tej kategorji, zwolnionych z 
"Widzewskiej Manufaktury ", nznanych 
zostało za pracowników umysłowych . 

STEWART ROBERTSON. 

W trudnych, przełomowych cza
sach, j akie przeżywamy jedn ą, z 
klęsk powszechnych, trapiących ludz
kość obu półku li naszego globu jest 
bezrobocie. W obliczu tego zagadnie
nia nie wystarczają j ut ś rodki s toso
wane dotychczas. Społeczeństwo na
s ze rozu mie, i t konieczn ą tu j ut jest 
akcja powszechna, planowa, o motli 
wie n aj szerszym z asięgu . I oto na rów 
ni z zasiłkami rządowem i czy komu
nalnemi, idącemi na r zecz bezrobot
nych, coraz żywszym n urtem płyną 
na ten cel zasiłki z inicj atywy pry
wa tnej, ofiary tych, którzy sami w 
pocie czoła pracując dziś, pamiętaj ą o 
tych, którzy pracy tej pozbawieni zo
sta li wczoraj. 

W ofiarnych tych szeregach s ta
nęło r ówniet wojsko. To sam o wojsk o 
które j es t zawsze piewsze tam, gdzie 
g roza katastrof tywiołowych, k tórego 
jedyn em zadaniem j es t czuwanie nad 
be'pieczeństwem państwa i obroną j e
go całości , rozu mi e dobrze, t.e jest 
kością z kości i krw ią z krwi całego, 
wielkiego naszego nar odu. 

Akcja woj ska w walce ]l nędzą 
bezrobocia idzie w dwuch r6wn ole
głych kierunkach; a więC popi er ws ze I 
ws zyscy pracownicy bez wyjątku 
wszystkich ośrodków przemysłu wo
j ennego opoda tkowali s ię dobro wolnie 
na rzecz benobotnych w wysokości 
od 1 - 2 i pół procent zarobków 
miesięcznych, przyczem dyrekcj e i 
kierownictwa ośrodków t ych zorgani
zowały wsz'L~ie dotywianie naj bied
niejszej ludności bezrobotnej i wyda
wanie opału, dzięki oszczędnościom 
własnym . 

Niezależnie od powybzego podob-

Klejnoty lady Harrington. 
Serdecznie ucieszyła mnie przeczy

tana w gaz'ecie wiadomość o zaginięciu 
bezcennych klejnotów Glorji Harrington. 
Dlaczego ta baba co tydzień fotografo 
wała się w swych klejnotach? Wyrażę 
się lepiej: dlaczego redaktorzy pism nie
dzielnych wiecznie umieszczali jej po
dobizny? Do śmiechu pobudzał zagad
kowy, chytry uśmiech Glorji na jej każ
dej fotografji. 

Policja rozdmuchała tę kradzież do 
rozmiarów .wielkiej, niezwykłej afery": 
w urzędzie śledczym udzielano reporte
rom .rewelacyjnych szczegółów". Zła
pano nawet jakiegoś opryszka, nazwis
kiem Jelly Koll Grogan, który podobno 
miał coś wspólnego z kradzieżą· 

Nad sprawą tli zastanawiałem się ca
ły dzień i nawet wieczorem jadąc auto
busem do Detroit. Moje zapasy pienięż
ne były na wyczerpaniu i to była naj
tań.za droga do miasta . Chociaż jazda 
samochodem trwała dłużej, niż pocill
giem, to Jednak miała ten plus, te mo
żna się było w wygodnych fotelach prze
spać . Prawie wszyst ~ ie miejsc" były za
jęte, gdy wyjeżdżaliśmy z Chicago i przy 
63 Street wsiadło jeszcze dwóch pasa
żerów. Otyła, stara kobieta usiadła koło 
drzwi, niski, chudy mężczyzna - na
przeciw mnie. Był bardzo zdenerwowa
ny. Mimo upalnej nocy sierpniowej na
sun"ł czapkę głęboko na uszy. Śmiesz
nie to wygl"dało, podczas gdy wszyscy 
położyli kapelusze na siatce lub chło
dzili się niemi. Zresztą ró żni różne ma
ją dz!wactwa. Nie zastanawiałem się nad 
tem I zasn.łem. 

Dniało jut, gdy poczułem, te ktoś 
amie uarpie za rękaw. Hotna sobie 

wyobrdzić moje przerażenie, gdy zoba
czyłem stojącego przede mną owego je
gomościa, który wsiadł przy 63 Street, 
z kajdankami i rewolwerem w ręku. 

- Słuchaj pan - wykrztusił zdła
wionym głosem - muszę tu zaareszto
wać włamywaćza . Pan mi pomoże. 

- Zależy jak - odrzekłem. 
- Nic więcej nie potrzebuje pan 

zrobić, jak tylko tej grubej kobiecie na
łóżyć kajdanki. Jako dobremu obywate
lowi nie wolno panu odmówić pomocy 
funkcjonarjuszowi policji kryminalnej. 
Jestem wśród tłumu i włamywacz Inoże 
zbiec. 

- Jaki włamywacz? - zapytałem. 
- Jelly Koll lirogan - odpowiedział 

i ostrożnie wskazał na grub" kobietę, 
która drzemiąc, kiwała sie na ławce. 
On się przebrał i ucharakteryzował, ale I 
go śledzę cały dzień. On musi mieć 
przy sobie klejnoty Glorji Harrington. 

- Dlaczego, do djabła, pan go 
wpierw nie zaaresztował, skoro pan go 
cały dzień ma na oku. 

- Muszę wybrać stosowną chwilę, 
gdy on nie będzie uważa I . . Może uciec, 
torując sobie droge rewolwerem. 

Więc ja mam przeszkodzić ucie
czce? 

- Bądi pan rozsądny. Przecież pa
nu nie grozi żadne niebezpieczeństwo. 
Pan mu nałoży kajdanki i g .y będzie 
stawiał opór, strzelę w górę. 

- A co ja otrzymam za to?-zapy
tałem. 

Detektyw zsunął czapkę na tył gło
wy i otarł pot z czoła. W tym momen
cie spostrzegłem coś szczególnie cie
kawego. 

nie ofIarną akcj ~ zorganizowały od
działy i zakłady wojskowe, działając 
w najśc iślej szym kontakci e z lokalne
mi komitetami do walki z bezrobo
ciem. 

Ten g rosz wygrzebany z dna ż o ł
nierskiej kieszeni, czy ten kawałek 
chleba dosłownie od ust odj ęty żoł
nierz bezrobotne mu obywatelowi od 
daj e ehlltnie. 

Żołnierz polski wie i r ozumie, te 
chod zi o to, by kraj mógł przetr wać 
i przetrzymać, ~by wszyscy pozba
wi~ni pracy stanęli zn ów do swych 
war sz tatów, od których odsunęło ich 
widmo tak szerzącej s ię dzi ś p o
wszechnie na ś wiecie klęsk i bezro 
boeia. 

'Spis poborowych 
rocznika 1911. 

Dziś , w piątek, d. 16-go październi
ka r. b. do spisu poborowych W lokalu 
Biura Wojskowego (ul. Zawadzka 11) w 
godz. od B-ej do 15-ej (w soboty od g: 
B do 13.30 powinni się zgłosić męż
czyini, urodzeni w 1911 roku, zamiesz
kali na terenie m-go komisarjatu Policji 
Państwowej, których nazwiska rozpoczy
nają się od liter: J. K. i zamieszkali 
na terenie VIII komisarjatu P. P., któ
rych nazwiska rozpoczynajll się od liter: 
W. Z. t . 

Każdy mężczyzna, zgłaszający się 
do spisów, powinien być zameldowany 
w m. Łodzi i posiadać: 1) dowód oso
bisty, w braku dowodu osobistego
metrykę urodzenia, względnie wycilIg z 
ksillg stałej ludności wraz z innym do
kumentem, stwierdzającym tożsl1mość 
osoby; 

Towarzystwo - zaczął - wyzna
czyło 10 tys. dolarów nagrody. Ja jako 
funkcjonarjusz urzędu śledczego nic nie 
dostane, ale pau - wszystko. Wsunął 
mi kajdanki do rąk . Po chwili włamy
wacz był S,lUty. Gdy obudził się i uj
rzał przed nosem . rewolwer nie próbo
wał stawiać oporu. Detektyw przeszu
kał kieszenie. Znalazł dwa rewolwery i 
klejnoty lady Harrington: kolję, branso
letę wysadzaną djamentaml i pierścienie, 
które oczarować mogły najwybredniej
sze kobiety. 

Podczas, gdy pasażerowie ze zdu
mieniem przyglądali się temu, detektyw 
śmiał się ironicznie. 

- Jest wszyssko, Jelly Koll. Twoje 
szczęście, mój chłopcze - mruknął. 
Zwrócił się do szofera, który na żąda
nie pasażera zatrzymał autobus: 

- Nie jesteśmy teraz w dzielnicy 
Ann Harbour? 

- Właśnie tu, panie . inspektorze -
odparł szofer. 

Allright, jedź pan do najbliższego 
hotelu, bym m6gł się połączyć z komi
sarjatem w Chicago - rozkazał detek
tyw i schował klejnoty do kieszeni. 

- Chwileczkę1 - zawołałem, gdy 
au~obus zatrzymał się przed ciemnym 
budynkiem. Jestem sam z włamywa
czem, zostaw mi pan rewolwer i idi za
telefonować. 

- Boi się pan skutej kobiety?~za-
pyta·ł pogardliwie. 

- Nie, tylko jestem ciekaw. 
- Ciekaw? 
- To nie są policyjne kajdanki 

krzyknąłem - i rewolwer pański też 
nie. Ale to nic. Dobyłem rewolweru i 
wymierzyłem mu w twarz. .Ręce do 
góryl" Gdy trzymał ręce w górze, zrzu
ciłem mu z głowy kapelusz. Był ostrzy
żony tak, jak wszyscy więiniowie z Sing 
Slng. 

Wczoraj sprawa o fałszywe znaczki 
pocztowe i s templowe znalazla się na 
wokandzie łódzkiego sądu okręgowego. 

Na ławie oskarżonych zasiedli; 34-0 
l~tni Moszek Heiligman, 29-letni Majer 
Zllberger, 27-letni Lajb-Szmul Dimant 
5B-l~tni ~zlama-Hersz Klug, 32-letni 
DaWId Ma] lech Leske, 22-letni Towie 
Loberszta jn, 26-letni Pinkus Lobersztajn, 
45-letni Chaim Dobrzycki. 67 -letni Izrael 
Herszkowicz, 42-letni Lajzer Radomski, 
oraz 35-letni Mordka Winter. 

Do rozprawy powołano dwudziestu 
kilku świadków, głównie właścicieli skle
pów, przeprowadzających dochodzenia 
funkcj ona rj uszy pólicji kryminalnej i t. d. 

Oskarżeni nie przyznali się do winy, 
składa jąc wyjaś n ienia, iż znaczki nabyli 
okazyjnie, bez wiedzy o tem, iż są sfał
szowane. 

Jak wynikało z zeznań świadk6w -
przy sprzedaży znaczk6w pocztowych do 
skle pów każdy z członków szajki wyjaś
niał, iż znaczki nabyte zostały w upa
dłych i zlikwidowanych firmach, znacz
nie poniżej ceny kosztu i dlatego taniej 
były sprzedawane. Poniewai wyjaśnie
nia te brzmiały bardzo prawdopodobnie 
więc też u każdego z właścicieli skI; 
p6w nie budziły podejrzeń . 

Późnym wieczorem sąd' postanowił 
odroczyć rozprawę do dnia dzisiejszego. 

-----------------------
2) zaświadczenie o rejestracji; 
3) świadectwa szkolne i zawodowe, 

rzemieślnicy cechowe. 

Dobrze zaśmiał się szofer 
gdy skułem domniemanego detektywa. 
Odrazu poznałem, że ten ptaszek to nie 
detektyw. 

- Zwykły opryszek - odrzekłem i 
spokojnym tonem zwrócilem się do o
bu skutych: 

- Przyznaj się . Ten mały sam chciał 
skraść klejnoty. 

Jell Koll wszedł mu w drogę. Nic 
dziwnego, że potem go śiedził, by mu 
łup odebrać. Nie m6głby lepszego miej
sca znaleić, jak nocny autobus, oczy
w ście gdybym i ja nim nie jechał. Nie 
wtrąciłbym się, gdybym nie spostrzegł, 
że włosy macie ścięte w Sina-Sing". 

Włamywacz nic nie odpowiedział.
Zawiozłem obu do stacji Michigan i 
przy pomocy szofera odprowadziłem do 
hali bagażowej i wezwałem policję. 

Miesiąc p6i niej. Publiczność zapom
niała o stracie lady Harrington. Gazety 
i zbrodniarze też nie mogli żyć z jed
nego rabunku. 

Byłem wtedy w Nowym Orleanie 
gdy dowiedziałem się przypadkowo ~ 
finale całej sprawy. finał ten był cio
sem dla mnie; przecież ja przyczyniłem 
się do ujęcia złodziejów. Pociemniało 
mi w ~czach. 

- Co? - zawołałem do franka Lo
me, który mi o finale opowiedział
taka dama, jak lady Harrinllton nosiła 
sztuczne klejnoty. Bujać to my ... 

Lome odjllł szkło od oka i odstawił 
flaszki z kwasem. 

- Sądzisz , że ci ę oszukują? 
. Nie w tym wypadku. Teraz już 

rozumIem, dlaczego Glorja tak się chy
trze uś miechała, gdy się pozwalała w 
swych klejnotach fotografować. Dostała 
ba~a od towarzystwa asekuracyjnego 1 00 
tysIęcy dolarów za swe szkiełka, a ja 

zwrot koszlów podróży. 
Tłum. A. B. 
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REPERTUAR. . 
TRATR MlIlJSKI: ,Święty gaj". 
TRATR KAMERALNY: ,Hau Hau". 
TRATR POPCLAR:-IY: ,Wiktorja i Jej hu-

zllr' . 
.COCl'AIL": ,Blond)' nkl ach blondynk i". 
GRAND KINO: , IO-eiu z P"wiaka'. 
AItB: ,Czarna Maska' . 
APOLLO: I Szpieg z Hawanny. II Po-

strach .\ rizony. 
BAJKA: .Żó/loIicy kapitan". 
CASINO: , Król Bulwaró,. '. 
CAPITOL: "Orkan'. 
CORSO: I .• Legion wal ecznych" II. ,Przy

gody brygadiera Gerard a". 
CZARY: r Płonący step II Zlodziej z Bag-

dadu. 
DOM LUDOWY: Kohiety n/\"Śliski ej lIrod',. 
BRA: "Zemsta krwi ". 
LUNA: Miljon. 
MIMOZA: .Pod dachami Paryża'. 
~JlRAi: rZa głosem se rca·. 
OAZA: , Za glosem serca' . 
ODRON: ,Tygrysica '_ 
PŚWIATQWY: Dla doro51yeh ,AnnaBoleyn' 

dla rnłodtiety .. OcLszczepielliec· 
PRZEDWIO NlIl: .Odkupienie-. 
RRSCRiiA: "PLeśń wiosenna-, 
PALACIl, Szalony karnawaJ. 
SPLIlNDID: ,Sekretarka osobista". 
SLOŃCR: ,.Cze rwona 8złlblau• 
ŚW IATOWID: .Ramona". 
UCIIlCHA, , Żelazn'; mask,,". 
VIl?<Uf:" .ielozna pięść". 
WODEWIL: ,'I'ygrysica". 
ZACH~;TA: ,Skąd niema powrotu". 
RA!,I ll'rA, Kochajmy się. 

Teatr Miejski 
Lekka. arcywesola, pełna wybornej saty

ry i pikanterji komedja Fleurs'a i Caillnve
t'a ,Swięty gaj" bawić będzie publiczność 
dziś pjątek, sobota. i niedziela wieczorem. 

Jutro sobola o g. 4 po pop. po cenach 
najnUszych od 00 g r. do 3 zł. po raz bezwzglę
dnie ostatni ,Pieśniarze GheUa" AndrzeJa 
Marka. 

W niedzielę o g. 4 po pol. również po ce
nach najniż"ych dla najszol'szych warslw, 
oraz mlodzieży szkolnej przepiękna, stylowa 
komedja Szekspir", .Co cheecie" w kapitalnej 
inscen izacji dyr. K. Bo .. owski~go. 

W próbach pod retyserJ'! Z. Ziembiń
ska p ... ebarwna komedja \'ebera ,Spódniczka 
a toga". 
Bogusław Samborski w Teatrze Miejskim. 

W poniedziałek, wtorek i środę trzy wy
stępy znakomit.go artysty scenicznego I ek
ranowego Bogusława Samborskiego, który 
wra~ z swym zespołem od egra powodleniową 
komedję Lajos Larjo ,Prawda czy ~łamstwo·. 

Teatr Kameralny. 
Dziś pi~telr, sobota i niedziela o godzinie 

9 wlecz. stale zapełniająca widownię wesoła, 
det~ktywlstyczna komedJa Hoodges 'a i Peroi
vel & " Hau Hau", w koneertowem wykonaniu 
calego zespołu z M. Znlc.em na czele. 

\V niedzielę o jl'odz. ~ po pol. rlL7. jeszcze 
jeden przed zeJści~m z ali sza powodzeolowe 
,. Wilki w nocy~ RiLlnera. 

. Bilety w kasie z.mawiań Teatrów Miej
skich, ul. TI'augutta I , od II r. do 7 wiecz_ 

Sex Appaeł - Zew Płci. 
Rewelacyjny pora nek w Teatrze Miejskim. 
Już niedługo. Jeszcze chwiła cier pliwosci , 

a Łódź weżmie gremja ln y udzloł w Jednym w 
swoi m rodzaju rewelacyjnym poranku arty. 
styczno- literacko - erotycznym: . Sex Appeal" 
(Zew Pici), który odbędzie się w niedzielę, 
dn. Iq b. m. w Teatrze Miejskim punkt o go-
dzinie 12-ej w pol. ' 

?<Iezwykle fl'apuJące zagadnienie, barwna 
mozalkl\ n"jce ln lejszych przemówień i ,poka
zÓw'" artystów, lekal'ty, adwokatów, literatów, 
art ~malarlłYI d~ienn ikłll'zy, feljetonistów-oto 
co cz~l;; .. c1\11\ kulluralną Łódź w najbliższą 
nledz1t~J ę· 

Teatr Popularny. 
(Ogl'odowa Nr. 18 tel. 178-00). 

Dziś i cod,l . nnie znakomita operetka 
najgenj aloi eJ~ .. go kompozytora P. AbrllObll~ 
ma p. t. • Wl ktorja i jej hu zRr" z go~clnDyDl 
występem . s.w i e t. n e g o tenora operetk i 
wa rszawskiej MarJooa WRwrzkowiczĄ. Bnlet 
warszawski pod kler. M. Wlntel'a, pełne ębó
ry orkiestra rtl harmonji' zlozon. z 20 osób 
~~10:ttut'! "rof Jabó Ja Zozuli uświ etn iają 

Podohnie wystawionej operetk i LÓd;, 
jeszcz. niewidziala. Na d". wszystki e bilety 
wyprzedane. 

Kasa zamawiań przy ul. 6 Si erpnia ~ _ 
w składzie pel'fum,rjl (l. Pływackiej i przy ul 
Ogrodowej ' 19 sprzedają bilety oa d~lsze 
przedstftwien ia. 

Teatr Iiter.-art. "COCTAIL". 
Tealr .Coctaił" wystawił ~wjelne barwne 

i pelne humoru widowisko .. Blondynki tLeh 
blondynki" salwy lirll.w low.nyszy ły :wystę-

.-
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na budowę 'domów drewnianych na Chojnach ~.A.. I) J c::>_ 

i na Mani, ~III11II11I1I11I1I1I1I1I1I11I1I1I1I11I1I1I1I1I11I1I1I1II11I1I1I11I1I1I1I1I1I1W 
Wczorajsza uchwał~ Rady Miejskiej. 

Wczorajsze posiedzenie Rady Miej
ski, j rozpuczęto się o godz. !l min 
45 wil cz. 

Na porządku dziennym znalazty 
się tylko :2 sprawy: 1) wniost!k iHa
gistratn o za ciągnięcie krMkotermino
ivej pożyczki w wysok<'śI' i zt. J ()U 

tyR. na budowę domów drewnianych 
i 2) sprawa taryfy opiat, pobranych 
przez Magistmt za świarlrzenia J n
spekrji Budowlanej_ 

Sprawa statutu nagrody m. L odzi 
rlla polsk iej nauki, literatury pięknej i 
sztuk plastycznych zos tała zdjęta z 
porządku dziennego; poni eważ nie o
mówiono j ej jeszcze w Komi.ji do 
Spraw Og6lnych. 

Na wstępie posiedzenia ollczytimo 
komunikat, z którego okazl1je . ię, 
że lagistrllt. przyznal bezptatne Lile
ty tramwajowe opiekunom społecz

nym . 
Zkolei przystąpion o do sprawą za

cią gnięcia z Banku Gospodarstwa Kra
jowego krótkoterminowej pożyczki IV I 
kwocie 100 tys. zł. na budowę dre-

wnianych domów mieszk •• lnych na 
Cb Oj 1l3 Ch i na Jl.hni. 

W <Iy kll,ji n · t! tą sprawą na za
pylanie radne~o T'ra~zkiera, (·zy Ma
gistrat nie będzie z3c iagał na tel' cel 
następnych poiyczek, p. prezydent 
Ziemięcki wy ja ' nil, ż~ Mjpraw.lopo
dobniej samorząd łóJzki b~dzie zmn
szony do dwukrotnego zaciągnięcia 

pożyczek w tych samych kwotach, 
tak , że ogólna suma pożyczek prze· 
ZOl\CZona. na. bntlom~ domów drewnia· 
nych wyniesie 3UO tys. zł 

Po wy ja . nieniach p. prezydent a 
Ziemięckiego wniosek o zaciągnięcie 

pierwszej pożyczki pa cel bud. IV sumie 
1UO tys. zł. przyjęto, poczem p. rad
ny Golań ki zreft!ro wał sprawę taryfy 
ol ,tat, pohieranych przez M agisll at za 
świadczenia J nspekrji Bndowl anej. 

Mimo sprzeciwu radnego 'chotta, 
który prote Ło wał przeci Ivko ustanl)
wieniu przez Inspekcję Bllclowlaną 
U-tu nowych opłat - taryfę przy
jęto IV brzmieniu Magistratu. 

Na tem posiedzenie zamknięto. 

W labiryncie oszukańczych 
machinacyj. 

Sensacyjna rozprawa' w wojskowym sądzie 
okręgowym. 

W dniu wczorajszym przed woj
skowym sądem okręgowym w ŁOd7.i 
stanąl Edmund Lubczyński, porucznik 
w stanie spocźynku. były k ierownik 
druk'lrni D. O K IV. 

Lubczyński odpowiada obecnie z 
wolnej stopy. Od sześciu tygodni 
pracuje w • Kurjerze Łódzkim", gdzie 
-po u~tąpieniu z pracy drukarzy wy
kwaliiikowany ch, przyjął o bowiązki t. 
zw. metram paża, pracując wraz z 
dziewczętimi i siłami niewykwalifi
kowanemi. 

Ob~zerny, na kilkudziesi~ciu stro
nach pisma maszynowego. akt oskar
żenia zarzuca Lubczyńskiemu popeł
nianie systematycznych nad~yć na 
szkodQ drukarni a yatem i Skarbu Pań
stwa. Wedle obliczeń, które nie są 
dokładne, ze wzgl~du na bardzo po
wa~ne trudności przy zestawieniu po· 
niesionych przez Skarb Państwa strat, 
Z rachunków poszczególnych firm i t. 
d, wynika, i~ LUbcz,Vński przywłasz
czył sobie 8692 zł. 95 groszy. 

Rozprawa, ze względu na obfity 
materjał i znaczną liczbl) ś wiadków, 
została roz pisana na przeciąg siedmiu 
dni. 

Rozprawy prowadzi mjr. K. S. Jas
kólski, osknia mjr. K. S. Slizowski. 

, Broni oskartonego adwokat B łyk. 
\V ciągu całHgo dni:1 wczorajszego 

odbywalo si'l przesłuchiwanie oskar
żonego . 

Lubczyński daje odpowiedzi wy
kr~tne, ustalYicznje zmieniając ze
znania. 

Jak wynika z zestawień. sporzą
dzonych przez rzeczoznawców: kpt. 
Tarkowskiego Stanisław .. i por. Kazi
mie rl.a Bańkow,;kiego, księgi, prowa
a7.on~ przez Lubczyuskiego, wykazy
waty olbr!.JlIlte niedokladności. 

Stwie rdzono mnóstwo wypadków, -----.................. .. 
powi znakomitego komika Józef" Orwidl\ orll.z 
Haiami e I Parnelowi za cudowne tańce (Zwol
nione ruchy I tango 'w Dżungli gdzie para 
tanerznĄ stanęła na wysokości artyzmu
świetnej ~plewĄezki Orey, Manki ewluównu. -
przebaJeczDa Jakubińska - pełna humoru 
CzachlLl'ska - Wlniaszk1ewirz - Szatko \\ski 
Block - I'ykow_ki \ Snay - oro prawdziwy 
ze_pól wczorajszej udanej premjer)'. 

COllzlennl e dwa przedstawienia o S I 10 
wieez. w niedziele trzy przedsŁawien.ła o 6, R 
i 10 wlecz 

Kasa zamawiaó Oraod-Care do godz. 6 w. 
od godz. 7 w kasie teatru. 

it rachunki dła firm, za oddane do 
druku roboty, wynosi/y znacznie wi~· 
cej, ani~eli zaksięgowana s uma. Na 
uwagI) zasługuje przedewszystkiem 
pOzyCja zamówienia, wykonanego w r . 
192H dla s.traty ogniowej . Stra~, jak 
to wynika z pos iadanego przez nIą 
rachunku, zapłacila 1,06240 zł, gdy 
por. Lubczyński wykazał w k,i~t kach 
wpływ .. . . 552 zł. i 50 groszy. Faktów 

. podobnych bylo bard-LO wiele, jakkol, 
wiek chodZiło o sumy propor.cjonałnie 
mniej sze. 

Oskar~ony ttum lczy! się mętnie. 
Lubczyński opowiada, it musiał stale 
zalatwiać przyjmowanie zamówień po 
cukierniach i restauracjach, gdzie na
łetało, dla przyciągnięcia klijentów, 
przyjmować ich. Pozatern stale mu
siał wydawać na przejazdy tramwa
jami. 

Dalej stale wykonywał rOtne dru
ki bozpłatne dla DOK. dla dowódcy 
okr~gu. szefa ~ztabu, dla domu sierot 
po ~olnierzach, dla bibljoteki wojsko
wej i t , d. Pieniądze. uzyskane z fał
szywie wystawionych rachunków, pła
cił personełowi. 

Oskarżony tłumlIczy si~. it nietyl
ko nie jest winien żadnych pieni~
dzy drukarni, lecz nawet 4.000 zł 
wyłotył do drukarni z własnej gllży. 

Pouiewaź oskartony ~tale plącze 
się w zeznaniach - obrońca adwokat 
Biłyk stawia wnio"ek o zarządzeni'! 
przer wy, aby podsądny mógł skupić 
myśli. Sąd wniosek przyjąl. 

Po · półgodzinneJ przerwi~ rozpra
wy wznow Iono. 

Lubczyń ki nie mo:/;e udowodnić 
swego twierdzenia, iż płaci! pracowni
kom drukarni pieniądze za nadgodzi · 
ny, albowiem tego nigdzie nie noto
wał. Na zarzut -przewodniczącego, it 
zeznaje na sprawie inaczej, anit~1i w 
śledztwie, oświadcza Lubczyński, i~ 
zezn~je analogicznie, tylko IV ciągu 
kilku lat mógl zapomnieć. Lubcz) ń
ski art:szto\lllny 7.ostał bowiem w dn . 
~6 września r . ub., gdy .manca" IV 
jego kasie miały miej rp w ciągu 
łat trzech. 

O godz. S-ej po pol. sąd zamknął 
rotprll\\y, odraczając je do dnia dzi
siejszego, (p) 

Łódź 
PIĄTIlK, dnia 16 października 1931 r. 

11.58-12.10 Sygnał czasu z Warszawy, hejnał 
z Wieży Marjackiej w Krakowie i odczy
tanie program u dZleonego. 

12.10-13.15 Muzyka z ptyt gram. f. A. Kling
belI, Piotrkowska 160. 

13 1()-15.25 Przerwa. 
15.2~-15.45 Odczyt z cyklu dla nauczycieli 

.Nowe poglądy na piastowskie dzieje Pol
ski" wyg!. prol. H. Mo"clckl (tr. z W-wy), 

IM5-15.óO Kom. dla żeglugi I rybaków (tr. 
... z W-wy). • 
15.~0---16.00 Płyty gramol. z W-wy. 
16.00-16.15 Lekcja Jętyka angielskiego 

(Linguapbone) (tr. z W-wy). 
1620-16.40 .Zjazd lekarzy oborób zawodo

wycb w Genewi e' - wygł. dr. Henryk 
Mlel-,ecki. (Odczyt ze r,wowa). 

16.40-17.10 Płyty gramofonowe z W-wy. 
17.10-17.35 Odczyt z Katowic p. t .• Podt·ó:! 

Polaków zagranieę IV doble Odrodzeni,,' 
wyg!. prof K. Harlleb. 

17.35-10.00 Muzyka lekka w wyk. Orko Teat· 
ru Nowo.ci pod dyr. Mieczyslawa Ko
rllanowskiego (tr. z W-wy). 

1800-19 15 Rozmaitosci. 
19.15-19.25 Kom. Izby Przem. Hand!. w Lodzi 

i odczytanie progI'. na dzień następny. 
19.2:>-19.30 Plyty gramofonowe. 
19:30---19.40 Kalendarzyk filmowy i repertuar 

teatrów. 
19.4.0-19A5 Płyty gramol. 
19.45-20.00 Prllsowy dziennik radJowy z War-

szawy. • 
20.00-20.1.5 Pogsdnnka muzyczna przed kon

certem symf. (II'. z W-wy). 
~0.ł5-22.30 Koncert aymt. z Filbarm. Warsz_ 

Wyk. Ork. Filharm. pod dyr. Jerzego BD
janowskiego, oraz Etbel B8rtlett i Rae 
Robertson (2 fort.) I) W. A. Mozart.: Sym
fonja J>-du r 2) Mozart, Koncert na 210rt. 
i orkiestra. 3} L. Różycki: Poemat syml. 
,Anhelli" 4) R. Syreuss: Poemat symf. 
.Przygody Sowizdrzała" . ~) Drobne utwo
ry na 2 fortepiany. W przerwIe koncertu 
kwadrans literacki. Humoreska K. Juno
szy - Szaniawskiego p. t. .Zbieg' (tr. z 
W-wy. 

22.30-224~ Odczyt w języku angielskim .z 
Krakowa. 

22.45-22.55 Dodatek do prasowego dziennika 
radjowego oraa- kom.: meŁeoroł.} s port. 
i polic_ (I I'. z W-wy). 

23.00-2!.00 Muzyka lekka I taneczna z W-wy. 

..... --------------------
Radjo i części 

żyrandole i lampy stojące wykonywanie inst. 
światło siły oraz: reperacji, przyborów i ma

szyn elektr. uskut,!cz1,lia szybko i tanio 
ST. SOBCZAK, LODZ, Piotrkowska nr. 158 

Teł. 100-94. 

--------------.... -------
Łódź 

SOBOTA, dnia 16 października. 

1J.!>S-12.10 Sygna!l czasn z W-wy, hejnał" 
Wieźy Marjacklej'w Krakowie, odczytanie 
programu dziennego. 

12 10-13.1~ Muzyk .. z pł)'t gram o!. A. Kling
beil, Piotrkowska 160_ 

13 1~ -l~.óO Przerwa. . 
1~.óO-16.00 Muzyka z pll' t gramofonowych 

z W-wy. 
lft.2O-16A0 Radjokronih - wygI. dr. Marian 

Stępowski (lI' z W-wy). 
16.40-17.10 Płyty gramot. z Warszawy_ 
17.10---17.35. Odcqt z W-wy. 
17.3!>-1 .O~ K~cik dla młodych Łalentów mu

zycznych. Wyk. Stanisław Jarzębsltl 
(sln·z.) i J . Anuszowa (sopr.) Akomp_ prof. 
L. Ursteln (tr. z W-wy). 

.0()-1 50 Program dl .. dzieci. SluchowisJ.:o 
pióra E. KaluźynskieJ p. t. ,Bunt w szuI
ladzIe" (tr. z W-wy). 

I _30---18.50 Koncert dla młod"iety tr. z W-wy) 
l .óO-I9.15 Rozmaitości. 
19_1()-19.2~ Kom. Izby Przem_ Handl. \Y Lad.1 

I odezytanie programu na dzień następny. 
19.2~-10.3O Płyty g ramo!. 
10.50-19.\0 Kalendarzyk filmowy I repertuar 

teatrów I kin. 
19.łO---I9.ł5 Płyty gramor. 
19.4()-20_00 Prasowy dziennik radjowy (tr. 

z W-wy). 
20.00-20.10 .Na widDokręgu (tr. z W-wy). 
20.15-2U5 Muzyka lekka. Wyk. Orlr. P. R. 

pod dyr. Stan_ Nawrota i A. ZabczyńsIrt 
(tenor) Akomp. prol. B. Ureteln (tr z 
W-wy). 

2l.~ 22.00 Feljeton p. t. ,Chopin mlę.Jzy 
Polską a FrancJ"" - wyg/. prol. SL Nie
wiadom_ki (lr. z W-wy. 

22.00-2;! ł~ Utwory Ch~plna w wyk. Józefa 
Turezyń.lrlego (lr z W-wy). 

22.4:'-23.00 Dodatek do Praso" ego Dziennika 
Radjowego oraz kom. meteor. sportowy, 
policyjny (tr. z W-wy). 

~.~.OO-Konc~rt z)czpn s płyt gramolonowych. 

!!!!!B .. IlIDI .. IllI ... IBIl ... BIl ... UUII ... UI8III_I' ... __ ......... _ ..... -

Czytajci'e 

Dziennik Łódzki! 

' . 
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Dziennik Gospodarcz 
-

TEORJE I RZECZYWISTOŚĆ. 
• , Czy kapitał mo.ze być czems 

W potocznej mowie częslo się słyszy 
o t. zw. zmierzchu kapitalizmu. 

Bodźcem ' do tego twierdzenia są po
wojenne przejawy w gospodarcze m ży
ciu świata aż do obecnego przesilenia 
ekonomicznego włącznie. Ponieważ by
towanie w dobie obecnej jest rzeczy
wiście ciężkie, gdyż wojna światowa 
bezkarnie nie przeszła, pozostawiając 
głębokie ślady w strukturze gospodar
czej świata, przeto wyobraźnia szero
kich mas ludzkich szuka zawsze w ta
kich ch ~ ilach ko la ofiarnego, któremu 
motn. by przypisać przyczyny panują
cych ( iężkich czasów. 

Takim modnym kozłem ofiarnym jest 
gospodarka kapitalistyczna świata, którll 
jakby nie wytrzymuj > próby bieżącej 
chwili, wobec czego, logicznie rozumu
jąc po tej linji, należy &ospodarkę tę 
ZJnienić 'na inny system ekonomiczny. 
Tego rodzaju rozumowe nie, wynikłe pod 
wpływem psychicznego nastroju, wywo
łanego przesileniem gospodarczem, nie 
jest również bez pewnego wpływu umy
słowości kom ni stycznej, która mimo
woli przedostaje się do umysłów ludzi 
pod wpływem celowej propagandy. Te 
poglądy oparte są na błędnem u jmowlI
niu zjllwisk ~ ospodarczych, względnie 
nil zupelnej ignorancji co do czynnik6w. 
wywołujących taki lub inny układ slo
sunków ekonomicznych świata . -

Rzeczywiście z gospodarką światową 
jest coś obecnie nie w porządku, wi
docznie organizacja jej na jakimś od
cinku nir domaga, jednakże wyciąganie 
wniosk6w co do zmierzchu kapitalizmu 
jest nie nil miejscu. 

Bo co tu właściwie winien kapita
lizm? Czem można go zastąpić? 

Chcąc na to odpowiedzieć należy 
się zastanowić nad p jęciem kapitaliz
mu, którego większość twierdzących o 
jego zmierzchu nie rozumie. 

Nikt dotąd nie może obalić twier
dzenia, 1e c2ynnikami, produkcji są: 
przyroda, praca i kapitał. W tem zna
czeniu jako kapitał rozumieć należy 
pewien zapas wytworów, a więc wyni
ków pracy przy pomocy przyrody, słu
żących <' o dalszej produkcji. Jako ka
pitllł więc występują: pieniądze, narzę
dzia pracy, nieruchomości, towary go
towe, surowe, półprodukty itp. wytwory 
pracy ludzkiej, służące do prowadzenill 
dzillłlllności wytwórczej człowieka. 

Jakkolwiek kapitał jest czynnikiem 
pochodnym pracy i przyrody, jednako
woż r ula jego w produkcji jest uader 
ważna, gdyż nietylko ułatwia, ale wręcz 
umożliwia pracę wytwór cz/}. Wlaśnie 
kapitał umożliwi! produkcji osiągnięcie 
obecnego rozwoju, gdlż bez kapitału 
praca ludzka D1e mOl:l~by wyjść PO!& 
ramy gospodarki ludzi pier'iotnyeh, 

Racja oleju za '75 złotych. 
Pomysłowi sprzedawcy "lekarstw". 

W dniu 5 maja r. b. władze policyj
ne zostały powiadomione że dwu ch 
osobników, występujących imieniem ja
kiejś firmy ~ rakowskiej, sprzedllje le
karstwa i różne specyfiki. 

Przeprowadzone dochodzenie ustal
lo, iż chodzi o b. policjanta, Jana U
sielskiego oraz o jego pomocnika, Adll
ma MarcellIka. 

Obydwu przytrzymano. $ledztwo 
wykazało, iż Usielski sprzedawał bezw r
tościowe, II nawet szkodliwe d la zdro
w a lekarstwa po wysoki"j cenie. 

Ofiarami machinacyj Usielskiego pa-

dli: rzeźnik Ginsberg (Targowa 31), po
szkodowany na 38 zł., Szydlowski, Ro
kicińska 17 (flaszka oleju i cztery pi
gułki - 75 zł.), rzeźniczka, Estera 
Klajn, Rokicińska .24 (45 zł.), starszy 
felczer, Moszkowicz, Rokicińska 24 (2 
f1l1szki • Burgamolu· naturalneQo środ
kil odżywczego za 36 zł.) oraz inni. 

W dniu wczorajszym Usielski i Mar
celak stanęli grzed sądem grodzkim. 

Sąd skazał 28-letniego Usielskiego 
Jana na 2 tygodnie więzienia, zaś 27-
letniego Adama Mllrcelaka uniewinnił. (p 

Transmisja koncertu symfonicznego z Filharmonji 
Warszawskiej. 

Rozgłośnia Ł6dzka P. R. nil daje dziś, 
w piątek, o godz. 20.15 koncert symfo
niczny z filharmonji Warszawskiej. w 
programie którego z klasycznego reper
tuaru będziemy mieli symfonję W. A. 
Mozarta t. zw . • Haffner-Sinfonie". Na
zwa pochodzi od zaprzyjaźnionej z Mo
zartem rodziny salzburskiej Haffner6w. 
Z okazji wesela w tej ,odzinie młody 
Mozart nil uroczystość skomponował 
serenadę orkiestrową (słyszeliśmy ją 
niedawno z Salzburga, wykonaną tego 
lIItlI na festivlIlu mozartowskim). 

Przyjechawszy do Wi dnia, Mozart 
serenadę Haffnerowską zu , ył do cztero
częściowej symfonji, kt6ra otrzymała 
nazwę symfonji . haffnerowskiej" . Dzieło 
poćhodzi z początków okresu wiedeń
skiego MozartII. a więc powstało mniej 
więcej r6wnocześnie z operą .Uprowa
dzenie z Seraju· . 

Niewi -le wcześniejsze jest pochodze
nie koncertu Mozarta na dwa fortepiany 
z towllrzyszeniem orkiest y. Ta kom
pozycjll powstlIła jeszcze w Salzburgu 
i nllp 511 nil jest prawdopodobnie dla pary 
pillnist6w-sameQo kompozytora i jego 
siostry Anny. Niegdyś rodzeństwo to 
odbywllło wspólnie z ojcem, podr6że 
artystyczne; dzieci zll dziwiały świllt swem 
wirtuozostwem. 

Ost&tni4 lIamilltką wsp6lnego .mu
zykowanla" Wolfgangll z siostrą jest 

dwufortepianowy koncert. Uslyszymy 
go r6wnież na dzisiejszym koncercie, 
w wykonaniu znane) nam już z występu 
\Y .Polskiem Radjo" (na wiosnę b. t.) 
pary Ethel Barlett i Rae Robertson. 

Wirtuozowstwo dwufortepianowe jest 
miłą odmianą w jednostajności popil6w 
fortepianowych. Pod koniec XIX wieku 
pojawiają się pary pianistyczne zgrane 
koncertowo. 

W Wiedniu sensacyjne wrażenie ro
bili n~prz6d bracia Thern, w Paryżu 
małżeństwo Ree, przez jllkiś CZIIS Eu
genjusz D' Albert grywał publicznie z 
Teresą Carreno, potem pojllwiły się 
pary" dwufortepianowych rodzeństw i 
mllHeństw: Pembauer, Kwast, Bose, 
Hinze-Reinhold, Vietor, Adamian, Sutro 
Satz, Joutllrd ... Dziś jako nowa odmiana 
muzyki dwufortepianowej, występuje ar
tystyczny jazz. 

Za cza.ów Bacha i Mozllrta muzyka 
zespołowlI nil dwa, trzy, nawet cztery 
!ortepiany, byłll dość powszednim spo
sobem muzykowania, już dllltello, że 
przeniesienie małego klawesynu bylo 
bardzo łatwe, a gra na cztery ręce była 
znowu z powodu ciasnej klawjatury nie
zbyt wygodna . 

Z nowszego repertuaru symfonicz
nego· dzi iejszego koncertu notujemy 
tylko .figle Sowizdrzała" Ryszardll 
StrausSll. 

zastąpiony? 
gdzie c&ly pr ces wytwórczy ogranicza 
SH~ do zaspokojenia tylko najbardziHj e, 
lemeutaruy. h potrzeb. wchodzących w 
zakres pożyWlienia, mieszkani&, ubrania 
i naj prostszych urz~dzeń. potrzebnych 
tylko we własnem gospodarstWie. Jnż 
w stadjum t. zw. gospodarki zarvbkowej 
rola kapitału ~taje ~ię coraz większa, 
ponieważ czlowiak prod ukować musi nad
ruiar pewny~h wytworów, które zbywa 
na wytwory innego rodzaju i tym spo- I 

sobem zarabia na swe utrzymanie. Ol
brzymie zn3czeIJie zyskuje kapilał w o
kre-sie rozwoju produkeji w większych 
przedslębioratW8! h, I!rodukuj~cych dla 
zbytu na szerokich rynkach, kiedy to z 
reguły produ!. uje się towary na zapas. 

Z powyższ~go wynika, że kapitał, dla 
produkcji, zwłaszcza znajduj cej się VI 

obecnem stadjum rozwoju, jest nieod
zowny, przyczem zupełnie to jest nie
zależne, czy produkcja odbywa się w 
państwie t. zw. kapitalistycznem, czy 
komunistycznem, ponieważ do produkcji 
potrzebne są te same środki. Innemi 
słowy i· komunistycznll produkcja jest 
kapitalis.tyczną i to tembardziej, im na 
większą skalę przedsiębrane są wysił.d 
wytw6rcze. Z praktyk jest rz ' czą wiado
mą, jak bardzo Rosji Sowieckiej zalety 
na pozyskaniu zagranicą możliwie jak 
największych kapitał6w koniecznych do 
przeprowadzenia słynnego pięcioletnie o 
planu uprzemysłowienia "państwa, aby w~' 
ucz\ nić Rosję samostarczalną p od wzglę-
dem przemysłowym. . 

Jest to działIIInoM w całem słowa 
znaczeniu wielkokapitalistyczna, polega
j~ca na mobilizacji olbrzymich ilości ka
pitałów zarówno w postaci pieniężnej, 
jak również w formie r6żnych inwesty
cyj, towar6w i t. p. środków, służących 
do produkcji. 

lnnemi słowy niem, w ustroju ko' 
munistycznym tendencji do zmni pjszenia 
roli kapitału w procesie wytwórczym. 
czyli nadzieje na rzekomy zmierzch ka 
p talizmu pod wpływem Rosji Sowiec
kiej są płonne. 

Komunistyczne ujmowanie zagadnie
nia kapitału polega na degradacji roli 
kapitału jako takiego, lecz na tytule pra
wa własności do kapitału, oddając go 
w wyłącznie władane państwa. Innemi 
słąwy komunizm równa się całkowitemu 
zetatyzowaniu życia gospodarczego. Po 
nieważ z dotychczasowej praktyki wia
domo, że etatystyczna gospodarka, wy
lączlljąca prywatną inicjatywę, jest nie
racjonalna, przeto komunistyczne ujmo
wanie zagadnienia własności kapitału 
mija się ze zdrowemi zasadami, rozwcju 
życia gospodarczego kraju, II przeto po
winno być wszelkiemi środkllmi zwal
czane. 

Źr6dło bolączek obecnego ustro ju 
gospodarczego świata nie leży więc w 
zasadz e pracy przy pomocy kapitału, 
lecz w dziedzinie "łej struktury wymia
ny międzynarodowej i dążnościach etll
tystycznych poszczeg6lnych państw. 

Z chwilą, gdy będą usunięte przesz
kody w obrocie· towarowym, sprawiają
ce, że w pewnych częścilIch światli 
jest nadmiar produkcji w innych nato
.mil1st panuje gł6d, gdy koszt utrzyma
nia machin państwowych zmniejszy się 
przyna jmnie . do granic przedwojennych, 
a co się da uskutecznić przez ogr .... nicze
nie roli państwa tylko do zakresu regu
lowa "ia stosunków między obywatelami, 
z pominięciem praktyczn o j działalności 
gospodarczej, kt6rą nalety pozostlIwić 
prywatnej inicjatywie, wtedy miną trud
ności gospodarcze, jakie świat obecnie 
przechodzi 

Innego lekarstwa na to niem., a 
szukanie przyczyn ciężkiego położenilI 
w wadach t. zw. kapitalizmu jest tylko 
odwr6ceniem uwagi od samej istoty 
rzeczy i skierowaniem jej na manowce. 

(Kp.) 

W sprawie nabywa
nia świadectw prze

mysłowych. 
Wobec zbl;żaj~cago się terminu na

bywania świadectw przemysłowych i ka-t 
rejestracyjnycn nil rok podatkowy 1932 
Ministerstwo :karbu po leciło wszystkiln
Izbom skarbowym, aby podały do wia
domości płalników państwowe~o podat
ku przemysłowego termin nabywania 
świadectw przemysłowych i kart reje
stracyjnych z podaniem ceny świadectw 
przemysłowych i kart rejeslracyjnych, 
według kategorji i klasy miejscowości_ 
Jednocześni ' Ministerstwo Ska bu pole
c ło wszy tkim izbom skarbowym wy
dać podwładnym sobie urzędom skar
bowym zarządzenia, niezbę, ne do roz
poczęcia akcji wy awania świadectw 
przemysłowych i kart rejestracyjnych nil 
rok podatkowy 1932. Nadto wydane bę
dą odpowiednie zarządzenia. mające 
przedewszystkiem na celu utworzenie 
pomocniczych kas skarqowych i zapew
nil!n~ płatnikom należytej obsługi w 
okresie nabywania świlldectw przemy
słowych. 

Od płatnik6w państwowego podatku 
przemysłowego pobierane będą dodatki 
do ceny świadectw przemysłowych i 
kart rejestracyjnyc , n " rzecz niżej wy
mienionych związkówwedług następuj ł
cy"h zasad: 

Dodatki nil rzecz związków komunal 
nych będą pobierane w wysokości 30 
proc sumy, określonej w artykule 119 
u stawy z dnia 15 lipca 1925 roku o
państwowy't' podatku przemysłowym, a 
o ile przed rozpoczęciem akcj I wyda
wania świadectw przemysłowych gmina 
doniesie izbie skarbówej o uchwaleniu 
niższej stopy procentowej tych dodat
ków, w6wczas będzie pobierana ta niż
sza stopa. 

• Dodlltki na rzecz instytucyj wymie
nionych w punktach II i b art. 120 usta
wy będą również pobie ane W MAKSY
HALNEJ wysokości, określonej w tymże 
artykule, WOl ec postanowień rozp. Pre
zydenta Rzplitej z dni II 15 lipca 1927 
roku dodatki na rzecz izb przemysłowo
handlowych oraz izb rzemieślniczych 
będą pobierllne na c&łym obszarze 
Państwa . 

Do należności skarbowych będzie 
pobierllny r6wnież przy nil bywaniu świa
dectw przemysłowych i kart rejestra
cyjnych nil rok 1932 nadzwyczajny do
datek 10 proc. 

Giełda warszawska. 
URZĘDOWA CEDUŁA 

giełdy walutowej. 
GOTÓWKA. 

Dolary 8.88 
CZEKI. 

Holandja 362.
Londyn 34.75 346ó 
N. York-czeki 8.918 
N.-York-cabel 8.923 
Paryż 35.14 
Praga 26.41 
Szwajc.arja 175.15 
Berlin 206.50 

Polski 110.
Lilpop 12.75 

AKCJE. 

PAPIERY PANSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE: 

3% premjow& budowl&na Sl.
Iuwestycyjna 74.-- 74.60 

" seryjnA 80.-
konwersyjn& 41.25 , 
6% dolarowa 57. 
i% stabilizacyjna 54.- 52.50 53.-
8"!. B. G. K. 94. 
7"!. ziemskie dolarowe 58.-
4'/.% m. Warszawy .2.60 
5% m. Warua",y 49.:>0 49.'15 ' 
8% m. Warslawy 62.25 64.25 63.-
8"/0 m. Łodzi 110.- 68.-
80/0 m. Piotrkowa M.óO 54.-
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111] ziennik Sportowy 
L. K. S. nareszcie dostanie 

zegar boiskowy. 
Jak przypominamy sobie. w kwietniu 

Toku biet. ŁKS-owi przypadł na pod ta
wie konkursu, zorgamzowanego przez 
.Przegl~d Sportowy", zegar b_iskowy 
.Omega", ofiarowany przez krakowsk4 
"firmę Holcer. . 

W ciągu kilku miesięey Ł. K. S. na- ' 
prótno oezekiwał zegara. WydawOlctwo 
.Przegllldu· składało wiuę na firmę Hol
-cer, która ze swej strony nie ~pill6lzyła 
się z lIostatcz6niem zegara. Dopi"ro 
wczoraj ŁKS. otrzymał pilmo od f. Hol
cer donoszące, iż zegar możs być dostar
czony natychmiast. Dobre i to. L6piej 
późno, mż wcale. 

Raid motocyklowy Unionu. 
W nadchodzącą niedzielę Union 

-organizuje raid mJtocyklo\\'y na wzór 
podobnej imprezy w roku ubiegłym . 

Startujący zawodnicy podzieleni 
zostaną na kilka grup, z których kat
da otrzyma radjoodbiorniki przy po
mocy którego .Jtrzymywać będlie z 
rozgłośni łódzkiej kierunek jazdy. 

W teu sposób żadna z grup w-yjet
dtając ze startu w rótnych kierun
Jrach nie zna zgóry celu swej podró
ty. 

Raid ma być zatem jednocześnie I 
egzaminem ' prawności motocyklowej 
i umiejętnoścI orjentowania się w te. 
renie na podstawie rOzkazu i mapki. 

Raid konny. 
Sta .. niem olic. sztabu korpusu lódz- ' 

kiego zostanie zorganizowany w dn. 24 
i 25 bm. wielki gwiaździsty raid ko nny 
do Tomaszowa. Najlepsi jeźdźcy za
równo wojskowi jak i cywilni z garni
zonów łódzkiego, skierniewickiego, piotr
kowskiego i łowicki go wyruszą w I-m 
dniu raidu z różnych punktów startu na 
dys tansie 60 klm. od Tomaszowa, t. j. 
miejsca półmetka. 

W Tomaszowi~ wszyscy zawodnicy 
przenocują, poczem dnia następnegOo 
wyjadą w kierunku Łodzi. Zakończenie 
nastąpi na torze w Rudzie Pabjanickiej, 
gdzie po odbyciu 2. klm. galopu odbę
dzie s ę klasyfikacja jeźdźca i konia. 

Należy zaznaczyć, że raid ten będzie 
jedno ześnie kwalifikacjI! do Państwowej 
Odznaki Sportowej. 

Śląsk walczy na 4wu fron
tach. 

25 bm. odbędą się zawody reprezen
tacyjne Wrocław-Górny 8ląsk w Wro
cławiu i Łódź-Górny Sląsk w Łodzi. 
Kapitau ZWl4zkowy ustalił naBtępuj~e6 
~kłarty drużyn reprezentacyjnych: 

Przeciw Wl'ocławowi: Spałek (IFO), 
Sosnitza (IFOJ, Motzek (AKS), Badura 
(Ruch), Goerlitz (IFO), Dziwisz (Ruch), 
Geisler (IFC), Peterek (Ruch). Latusiń
ski (09 Mysiowice), Wodarz (Ruch). Re
Z6rwa: Mrozek (KS. Sląsk, Swiętochlo
wice) i Kaźmierczak (Kolejowe PW.). 

Przeciwko Łodzi: Zdeblok (KS. Sło
wian), D~b8ki (Sląsk Swiętochł), S~kała 
(KS. Dąb), Tretiak (BBSV), Nobis (AKS), 
Knapczyk (IFO), Wroszcz (06 Katowice), 
Nowak (Kolejowe PW.), HArisch (IFC), 
Dudek (Kolej. PW.). Lamozik (06 Kato
wice) Rezerwa: Przybyła (KS. Sl~sk 
SiemIanowice) i Zuber (KS. Pogoń Ka
towice) . 

Jak widzimy, w zespole śląskim, któ
ry waIezyć będzie we Wrocławiu , wy
stąpi tylko 5-ciu graczy ligowego Ru
chu. W Łodzi w reprezentacji Sląska uie 
ujrzymy aui jednego ligowca. Ze wzglę
du na udział graczy ŁLS-u. w teamie 
Łodzi mecz Slęsk - Łódź powinien za
kończyć iji~ zdecydow .. nem zwycięstwem 
reprezentacji Daszego miasta. 

Polska - Austrja? 
Polski Związek Hockeya na lodzie 

zwrócił się podobno do Austrjackiego 
Związku Hockeyowego z propozycją 
rozegrania w grudniu we Wiedniu re
prezentacyjnych zawodów z Austrją. 
Projekt jest dość ryzykowny ze względu 
na niedostateczny trening drużyny pol
. kiej, którą w obecnym roku trudno bę
dzie skoncentrować na dłuższy czas w 
Katowicach, tembardziej, że kluby od
noszą się negatywnie do szerokich pla· 
nów centralnego związku, uniemożliwia
jących im należytą pracę w ramach 
własnej organizacji. 

• 
HakQah - Turyści. 
Jutro ' godz. 15-ej na boiskn W.K.S. 

rozegrany zostanie mtcz towarzyski dru
żyn piłkarskich Hakoah i Turystów. W 
.drużynie. fioletowych ma wyst~pió poraz 
pierwszy nlIputnik Nykiel, dawuy gracz 
Ł. K. S. i W. K. S. 

Z boisk zagraniczn ch. 
Rozgrywki footbalowe o mistrzostwo 

Auglji w pierwszej lidze odbyte w so
botę przyniosły szereg ciekawych wyni
ków. Arsens odniósł wysokie zwycięstwo 
nad Blackpoolem, a Westbrowich Albion 
uzyskał tylko wynik remisowy z Rud
dersfeld Tow. 

Wyniki 81\ następujĄce; 
Aston ViIla-Bolton Wanderers 2:1. 
Blackburn Rovel'~ - Manchester Oity 

2:2. 
Blackpool-Arsenal 1:5. 
Derby Oouuty-Birmingham 2: l. 
Grinsby Town - Ohelsea 1:2. 
Huddersfield Town - Westbromwich 

Albiou 2:2. 
Leicester Oity - Sbeffield Wednes-

day 3:2. 
Liv~rpool - Westham Uni tet 2:2. 
~ewcaatle United-Middleabrough 8:1. 
Porhmouth - Sunderland 0:0. 
Shetield United-Everton 1:8. .. .. 

Włochy: * 
Ambrosianą - NapolI 6:1. 
Juventus - Milano 2:0. 
Lazio - Pro patria 1:2. 
Ale aodlia -Roma 0:1. 
Barl M Oasale o: l. 
Modena - Brescia 2:2. 
Florentina - Bologua 1:3. 
Pro Vereelli - Torino 2:0. 
Triestiua - Genova 0:0. 

Czechosłowacja: 
Cechie Karlin - Slavia Prag 2:8. 
S. K. KIadno - Sparta Prag 2:6. 

S. K. Nachod - Bohemillll8 0:0. 

Viktoria Zizkov - F. K. Teplitz 3:1. 
D. F. O. - Ozecho Slovan (Ges) 2:1. 

Węgry: 
'emzety - Vasu 2:3. 

8abaria - Freovaros 1:3. 
Bokskav-Somegy 1:0. 
Budai II - Attlia 3:5. 
lU. Gezirk - Ujpest 4:6. 
Hungaria - Kispest 6:2. 

Austrja' 
Slovan - Admira 0:2. 
Hakoah - Vienna 1:1. 
B. A. O. - Rapid 2:0. 
Austrja - Waeker 1:1. 
W. A. O. - Nicholson 4:1. 

Jugosławja: 
Belgrad er S. K. - Macca 8:0. 
Concordia Agram - Haak Ó:1. 
Hajduk Spalato -Hradrański 1:1. .. . 
Rozegrane w K;penhadze międzyna.: 

rodowe zawody piłkarskie pomiędzy repr. 
Fiulandji i Danji 1 akończyło 1 się niespo. 
dziewaoem zwycięstwem fiulandczyków 
3:2 (2:1) . Zawodom przypatrywało się 
20,000 widzów. .. .. .. 

W międzynarodowym biegu maratoń
skim, jaki odhył aię ubiegłej niedzieli w 
Budapeszcie zwyciętył Galambos w cza
sie 2 g, 46.ó 7;s. przed 'I.'uszkrun 2,52,20. 

* .. 
Międzynarodowy ~ecz lekkoatletycmy 

rozegrany pomiędzy reprezentacj&DIi Wir 
gier i Austrji z.akończył się zwycięstwem 
Węgrów 80:3ł. 

Rozwój piłkarst~a 
w ł~iemczech. 

W wydanym w tych dniach .rocz
niku niemieckiego Związku Piłkar
skiego wiele ciekawych danych o po
tędze p i łkarstwa niemit'ckiego. Do 
Związku należy 7959 klubów . . Liczba 
pilkar7.y wynosi aż 986.016. W roku 
ubiegłym w zawodach o mistrzostwo 
wszystkicb klas wzil)ło udział 30929 
zespołów. które rozegrały ralem nie
prawdopodobną ilość 675770 meczów! 

IfDocbody związku wynosiły 166.322 
mk. niem. a wydatki 21256! mk, 

W ciągu roku ubiegłego bawiło w 
iamczech 410 drutyn zagranicznych 

a 330 drużyn niemieckich walczyło 
poza granicami kraju, 

aj większą ilość widzów zgroma
dził finałowy mecz o mistrzostwo 
Rześzy niemieckiej Hartha - ~ona
cbjum 1860, a miauowicie 42.319. 

Ł. K. S. - Warla. 
Niedzielny mecz ligowy Ł.K .. - War

ta rozpocznie się o godz. l ó-ej. Poprze
dzony będzie zawndtmi w hazenie między 
ze. połami ŁKS. i Widzewskiej ManuLIk
tury. Warb przystllpi do gry w najsiJ
Di~jszym slr.łftd tie, jl\k uastępuje: Fonto
wicz, Smigłak, zerf,eI. PrzykUllki, Woj
ciecbows4i, Nowicki, Radoj. wski, Koiola, 
SZl'J'fKe II, BoIlI8.Szklewicz i NowRcki. 

L K. S grać bĄdzie z Karasiakiem 
na środku napadu i Radomskim IV obro
tde. 

Tor lodowy w Katowicach 
pod nadzorem. 

Szt'łczne lodowisko w Katowicach 
wskutek niewyptacolności właścicieli zna
lazło się pod nadzorem sądowym. 
Swiadczy to o niezbyt wysokiej docho
dowości tego rodzaju objektów sporto
wych. Obecny zarząd lodowiska zamie-

' .. rza zorganizować cały szereg pierw.zo
rzędnych meczów hockeyowych z udzia
łem drużyn zagranicznych, co powmno 
przynieść poważny dochód i zjednać pub
liczność dla tej pięknej gry. 

Dlaczego deficyt? 
Mecz lekkoatletyczny Polska 

Włochy, który \~ ciągu 2-ch. dni na 
stadjonie miejskim VI! PoznanIU zgr~
madził rekordową liczbę 17.000 WI
dzów, przynió l podobno znaczny, bo 
at kilkutysięczny de~c.ft. Bardzo. żle 
świadczy to o zdolnosClach orgaOlza
cyjnych Poznańskiego Okręgowe~o 
Związku Lekkoatletyeznego, który ule 
umiał wykorzystaĆ meczu dla celów 
docbodowych. 

Niezmiernie ciekawem Jest dlacze
go mimo wspanialej frekwencji wi
dzów mecz zakończył się fiaskiem 
kasowem. Wyjaśni to zapewne dopIe
ro Walne Zgromadzenie PZLA. • 

Dziś l codziennie w Grand-Kinie 

10 -N~'~'~"Y ~" ~'~b~'~W~'~'~ 
który jak błyskawica rozdarł swym świetlanym 

blaskiem mroczne niebo niewoli. 

Główne role kreują: Adam Brodzisz, Bogusław S,amborski, Ka
rolina Lubieńska, Zofja Batycka, Jozef Węgrzyn. 

82.1etni pretendent do tronu 
k órego nie wyrzekł się Alfons XI I w republikań

skiej Hiszpanji. 
Sytuacja prawna IV Hiszpanji jest 

zagmatwana. Jest to obecnie repub
lika, zaś Alfons XlII nie abdykował. 
Słowem jl!St kr61 i j6$t republika i... 
są jeszcze tradycjonaliści, którzy nie 
uznają ani republiki, ani Alfonsa XIII, 
zachowuj ąc wierność szefowi dawnego 
domu panującego, którego głową był 
do statnich dni książę Jaime Bour-

• bon, zmarły przed paroma dniami w 
Pary tu . 

Prezydent Francji slotył kondo
lencje rodzinie, a karliści zjechali się, 
by postanowić o dalszych losach swe
go kierunku. 

Don Jaime. urodził się w r oku 1870, 
jako syn don Karlosa. Miał wiQo 
sześć lat w czasie ostatniej woj ny o 
tron Hiszpanji, prowadzonej pomięl1zy 
zwolennikami jego ojca i zwolennika-

. mi Alfonsa XII. 
Po śmierci ojca w roku 1909, przy

brał tytuł księcia Madrytu, ogłasza
jąc swe prawa do tronu Hiszpanji i 
mianując się głową domu francuskie
go, nie uznając w tpn sposób preten
sJi Orleanów do tronu Francji. 

. Zmarły książę by ł tytularnym puł
kownikiem grodzieńskiego pułku hu
zaróll' i brał udzial vr wojuie japoń
sko· rosyj skiej. 

Komitet tradycjonalistów pod prze
wodnictwem markIza BiJJares, po pog
rzebie Don Jalme, rozpoczął obrady, 
w wyniku których postanowiono zwró
cić się do dziedziea zmarłego. aby 
stanąt na czele ruchu i ogłosił swe 

prawa do tronu Hiszpanji. Poniewat 
zmarły pretendent był kawalerem, pra
wa Jego przeszły na ksil)cia Alfonsa 
Bourbon-d'E~te, który nie ma synów 
i liczy sobie osiemdziesiąt dwa lata. 

Stary książę został ogłoszony za 
pretendenta do korony hiszpańskIej. 

W kołach tradycjonalistów wysu
wa się projekt, aby król Alfons XlII 
abdl'kował na rzecz pretendenta kar
listów księcia Alfonsa Bourbon-d'Este, 
który znów z racji swego wieku i bra
ku potomków, abdykowałby na czecz 
trzeciego syna króla Alfonsa XIII. 

NA SREBRNYM EKRANIE, 

"UCIECHA". 
Kino-t.eatr "Uciecba" wyświetla obec

nie film p. t . • Zdazna Maska". 
Film o nnty na tle słynnej powie4ci 

.Dnmasa· obrll.uj~cy tajemnice dworu 
francuskiego. Główn, rolę kreuje wielki 
Doug, jako je4leu li muukieterów kró
lewskich. 

WiZystkie filmy z Douglasem Fair-
. banka były szczy to .... y m punktem roz
woju talentu .lawD~go Douga i dlatego 
kaidy jego mm śeiua tłumy publiczno
ki. 

I uie dziwnego. gdyż styl, gra Fair
baukaa polega na beroicznym g ście, do
konanym z brawur4 i patosem. Z tych 
w~lędów Fairbaukl w żadnych innyell 
filmach me znajdzie tak wdzięeznego 
pola dla swego talentu jak w fIl
mach 86nueyjnych. 
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nźwiękowy Kino-Teatr Od wtorku dnia 14 października i dni następnych 

"Przedwiośnie" Piękny dramat rosyjski , o nuty na tle powieści LW .• 'J OLSTOJA. p. t. -"""'===""., ... ." 

ODKUPIENIE 
W rolach głównych: JOHN GILBERT, RENE ADOREE, ELEONORA BOORTMAN, KONRAD NAGEL. 

Następny program NOCE KAUKAZKlE • . 

Żeromskiego 74-76 
róg Koporn.ika 

Poc''Ilek seansów w dni pow ••. o godz. i P p., w niedziele I święta o g. 2 p. p. ostatnie o god. 10 wiecz. Ceny miejsr: 1-1.21>, 11-90 gr., 
lii - GO gr. Kupony ulgowe po 7; gr. na wszystkie miejsca waine we wszystkie dni, wyjątkiem sobót niedziel i świąt. 

Passe-partonts i bilety wolnego wejścia w niedziele i święta bezwzględnie nieważne. ' 

~------------~----------,--------~~~~----I~~~~~~~~~~~--~ 

-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-
ł\ - Kino-teatr ""I DziŚ i d;;;--':si;~ych-;z~enie wsp,niałego filmu p. t. ~ 

ł\ Świa towi E.AJytQJ:~t~H'I~~.~:~~~~ ,~#,~\9. ~ 
ł\ 

Pomorska 89 i czaruje wspaniałą ~r~ a~tystów, jak. równiet ilu strujący barwne dzieje dziewczęcia, które ~a 

Dojazd tramwajami 4 i 8. 
szuka IDQŻGzyzny z lmleDlem .mlłość . Nad progra1ll: Aktualności filmowe. 

ł\ 
Do powyżs~ego obrazu zostal zaangażowany specjalny chór solistów· ś piewaków 

• Orkiestra powiększona pod dyr. p. MATCZAKA. ~ 
• Nad program: ~ 

Akt I " f'l Pocz,tek seaosów ° godz. 4.30. W soboty, nied ziele i święta o godz. l po pol. , AJ. ua nosel I mowe Ceny miejsc. Balkon l zł, I m. SO gr, I.r m. 60 ~r., HI m. 40 gr. Na pierwsze seanse po I, • 
• , 60 gr. I 40 i r. IF' 
.~~~.~~~~~~~~~.~~~~. 

Diwiękowy Kino-Teatr 

MIMOZA 
178. Od wtorku, dnia 13 do poniedziałku. dnia ł9 

października 1931 r. w!' 

Wielki przebój dźwiękowy prollukr.1I francuskiej. 
• CALA ŁÓDŹ ŚPIEWA 

Nini, oto mój próg. Dwadzieścia lat Nlni, oto mój prńg -
parY"unóg.nadnamIBóg Mllosci kwiat Paryż u nóg, nad uRmi Bóg .. 
Nini. tyś siad kajak miód Wlęo przytul się Nlni, tyś słodka jak miód. 

Milo"ci cud! I kochaj mnie MUości cudl 
Powiem dziś Ninl. oto mój próg -
O czem śn Isz Pal'Yż u nóg, nad nnmi Bóg ... 
Nadszed l czas Inl, tys słodka jak miód. 
By ślub polllc'ył Ilns. MIlości cud! 

Pod · dachami Paryża 
W.rolach głównych ALBERl' PRIlJEAN I POLA ILLERY 

Następny program: .ANIOŁ M If,O..,CI " . W roll głównej Dolores ~ e ł Rio 

Początek seansów: w dni powszednie o godzinie i-ej, w soboty. niedziele 
i święta o godzinie 2·ej. Ostatni seans o godz. 9.1f>. Na pierwszy seans 
wszystkie miejsca po 60 gr. N .. stępny program: Pod dachami Pary to 

_________________________ ~.a ____ ~ 

SZKŁO OKIENNE 
ornamentowe, surowe, matowe oraz szkle' 
nie budowli. Djamenty do rżnięcia szkła 

poleca po cenach niskich 

J. OLEJNICZAK 
ŁÓDŹ, ul, Główna 14, telef. 130-04. 

UWAGA: Szkło inspektowe w wielkim wyborze. ~ ________________________ ~.m ___ _____ 

- SZEWCY-
Najtaniej nabyć 

można SKÓRY w każdej 
ilości 

w SPÓLCE SZEWCÓW 
PIOTRKOWSKA 79. Al. KQŚCIUSZKI 22. 

Telefon 158-38. • 
Specjalność: delaliczna sprzeda> ,elówek trwałych na wod~. 

~-----------------------------------

Wózki 
dziecięce 

LÓŻKA metalowe MA-

:~~ATC~ Nb.f!\vSnV~ 
MA.CZKI amer. UMY
WALKI. :-la dogod-

nyeh warunkacR 
w Fabrycz. Składzie 

" DOBROPOL " 
ŁÓDŹ 

P iotrkowska Nr. 73. 
'reI. 1~R-61 

w podwórzu. 

PbszUk.;ję··POkOjU w 
okolicy Placu I~ey 

manta, Jub ul. Ze
romskiego. Lipowej, 
Odanslrlej. Oferty pro
szę skłłldac. z rcną 
do admioislr. "Dzien
nika Lódzkiego' pod 
1!Ceuu". 

Obiady 
smacz.ne i tanio wy
daje II Listopad" ~O, 
II wejście l , parter. 

I STAlnłER , 
I 

Spec. chorób wenerycznych, 
skórnych i włosów . 

Do akt Nr. 1143 1931 r. 

O~doszeuie, 

. Sródmiejska 12 
(dawn. Cegielniana 2(,). Telefon 126·87. 

Kom"nlk Sądu Grodlkiego w I,od,i IG 
NACY HllRMA:-I0W"KI. zBmieszkały w Łodzi 
przy ul. \lego 1 ,lstopa~a 37-& na zasadzie art. 
1030 U. P. C. ogłasza. że IV dniu 2 lis topada 
1931 r od gad, 10 rAno w Lodzi przy ul. C\a· 
rutowlcza 4:3) odbędzi~ się sprzedaż z przetar
gu ruchomosci nałpżłłcych do Bernarda-Da
wida Ehrlicba I składaJllcych się z mebli o· 
sZlł.cowauych na sumę zł OSO. 

Od godz. g- I i od i-8 w niedziele I swięta 
od 10-1. 

Dla nieznmożnych ceny lecznic. 

Dl'. med. 

HELLER 
Specjaljsta chorób s · órnych j 

nerycznych • 
ul. NAWROT 2. 

Przyjmuje do 10 r. i od i - 6 wleoz .• w 
dzielę od 11-2 po południu. 

Dla pali spec. od godz. i-; p.p. 
Dla nie~8możnych ceny lecznic. 

Dr. Med . 

nie~ 

Jerzy ' ~udya 
Choroby kobiece i akuszer ja 

ZIELONA 30. TEL. 115-27. 
Przyjmuje od 5-8. 

Łódź. dnia 6 pażd,iernik" 1931 r. 
Komornik I. HIlI~MAI'OWSKJ . 

Gdy potrzebujesz obuwia męskiegO 
damskiego i dtiecinnego 
Spiesz się do firmy 

St. M I erzwińskiego 
ŁÓDŹ, ul. Zgierska Nr. 7 (dom mały). 

\Vejdziesz, załatwisz; ambaras caly. 
Towar pierwszorzędny, robota trwała. 
Firma solldn8., a cena mała. 

Przyjmuje lakte reperacie I obstalunki. 

I. Laśkiewicz 
. Łódź, ulica Franciszkańska fol! 52 

(wej ·cle z u'icy Zawiszy 29). 
Posiada: gotow meble, sypialnie stołowe . D J N A D EL gabinety i poJedylic,e meble, po c.~ach przy~ 

r I 
stępnych. - Robota solidna z gwarancjll· -

• • Na wy,łatc; i 2a gotówkę. 
• Dla P.P. Urzędników rabat 

Akuszerja, thoroby kObjece 
Gollz. l>rLyj~ć od 3-7 i od 7-8 wiecz. 
Pomorska Nr 7 Telef. 127-84 

Do akt Nr. (,99 1931 1'. 

,)~lllsz e llie. 
Komornik Sądu Gl'odzkicgo w Bl'zezinacb, 

LE:; ROTHE. zamieszko w BrzezlnMh. na za
sadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza. że w dniu 
29 październik" 1931 r. od godz. 10 r8no w 
Brzezinach przy ul. Slowackiego, odbędzie 
się spL' zedaż pl'yeta l'gu publicznogo ruoholDo
sei. naletącycb do Władysława Rubaszew
sklego i składaiących się • dwóch krów, r · 
sucowanych na sumę zl. 600. 

Brzeziny, dnia 5 paidziernika 1931 1', 
Komornik L. ROTHIl. 

I ., Piec;Tk~~henek I 
~

przenOSOYC.b nagrodzona 
na wyslawlf Gospod. ł:łi-

, gienic~. w .Łodzl , dutym I 
srebrnym "medalrm 

. "KOŹMINEK" 
.....a.1 ... • ..... G.ł.ów.mn ... 1>.I.~I.~.I..I.7~1>.~O~9 ... 

DOM 
nowy murowany o 7 pokojach, ogrbd, 
łącznej przestrzeni 3.600 ł. kw. do 
sprzedania w Radogoszczu przy ulicy 
Obywatelskiej 18. Przystanek; ulica 

Jagiellońska. 

"-" __ y" 'Za wiersz milimetrowy l-lamowy (4 łamy): przelI tekstem i w tekście ;O gr., za lekstem i komunikaty 40 gr., nekro
-."....,~ ogs.OSZeZ1: 10l(i - 30 gr., '\lyezaj ne za I wiel'z milim, (strona łamów') 12 J!r .. ogłoszenia drobne 12 gr., za wyraz najmniej .. e 

d. 1.20. dla poszukujqcych ptkcy 10 gr .• najmniejs,. ogłoszenie I zł. - Ogłoszenia .amiejscowe o 30 proc. drożej, 
MUIDIIIIIIIIUIUIlUIII.UIIIIHIUlIIIIUHlIIIHIIIUIUOłIIIHlIIIUIlIlIUIIIII firm zagranlcznycb o 100 proc. drożej. Za termi nowy druk ogłoszeń. komunikatów I ofiar administracja nie odpowiada. 

C e n)' p r e n u m e r a ty~ mieslęczme w Lodtl zł 3.60. na prowulC'ji zł. !>.lO. za odnoszenie do domu 40 gr. - Prenumeratę przerwać można tyłko l-go i I~-go każdeg'O rniesiąc:n. 

&a11,"!.tor: Józef Przj II,)' Iski Za wydawnictwo: Edmund Blatewski. Umk H. Tarkowskiego. Cegielniana 19. 
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